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V\';irnerj urodzony w Morges 1719. r. Avszedi’ w siużbę 

śarclyńskrVi w  niej od lySS. r. odbyłkampanije we Wioszecb. 
Po zawartym pokoju przeszedł do Wojska pruskiego , w któ­

rym od roku 1740 do lyGSjrobii wszystkie kampanije, bardzo 

często się odznaczał i stopniami z niższego bificera wyszedł nu 

Jenerała. F ryd eryk  mówił o nim, że nie m ógł go tak często 

nagradzać jak on na to zasługiwał.— Stanisław August którerr 

momentami m iew ał myśl postawienia na lep szej stopie wojska 

polskiego starał się o tego zdatnego Jenerała i umieścił go 

przy sobie jako Jenerała adjutanta. Zostając w służbie polskiej, 
umarł on w W arszaw ie w roku 1787.

Wiadomo jest, że kawalerya pruska winna jest Seidlitzowi 

świetny stan w iakira ią postawił. Lecz Seidlilz umarł nie zo­

stawiwszy żadnego dzieła o mechanizmie broni, której taktykę 

doprowadził do takiego punktu doskonałości. Jenerał W ar- 

nery jego przyjaciel i współubiegający się o sławę,]między in- 
nemi napisał Uwagi o kawaleryi, które uchodzą za wyraz zdań 

SeldWtza. T e  przetłum aczo^ zostały na niemieckie roku 1782. 

w  Lipsku. ISia angielskie roku 1798 w L ondyn ie, a w roku 

i828 w'ydaną została nowa ich cdycya w Paryżu. Gdy Uw'agj-
(¡Ark;

- WYDANO Z DUBLETÓW 
Biblioteki Narodowel
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UWAGI NAD KAWALERYĄ.

WSTĘP.

Nigdjr tjie , jak tenii czasy, nie wyszło d z ie ł traktujących o 

wojnie, żadne jednak nie daje dostatecznych objaśnień o jeź­
dzić; co dowodzi, że dotąd broń ta nie jest dosyć zgłębioną i 
że w niej w ielcy officerowie są bardzo rzadcy. Można także 

powiedzieć,iż od lat dwiestukawalerya wsteczny tylko postęp 
zrobiła w Europie , i zdaje się że w tym względzie, tak jak 
w wielu innych rzeczach mody tylko Francuzkie, naśladować' 
chciano. Przed panowaniem Franciszka 1°, Jazda stanowiła we 
Francyi główną siłę  armji, i wszyscy ludzie znakomici ubie­
gali się słu żyć w n iej; xiąże ten zbrzydził ją  sobie, widząc 
częstokroć żandarmeryą swoją porażaną, i piechota otrzymała 
pierwszeństwo. W rzeczy samej, przyznać potrzeba, że do 

panowania Fryderyka 11° Jazda mało tak świetnych, jak przed­

tem , oddawmła u s łu g ; okażę nawet w  dalszym ciągu , iż spo­
sób jej bicia się sta ł się zupełnie nikczemnym.

Autorowie Francuzcy Q linry i Birac zdają się nie znać 
zupełnie użycia tej broni. Równie P u ysegu r, który dosyć 
obszernie o tej broni traktuje, mniej zdaje się jej znać, niż 
Król pruski od niższych swoich wym agał officerów, a Follard 
uważa ją za mebel niepotrzebny i niewygodny; za ¡ego jednak 

czasów, Wielki Elektor Fryderyk W ilhelm , Jazdą tylko swoją 
pobił Szwedów pod Fehrbelem, a bez niej , jakież hv b v ł od-
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niósł Fiycicryk. korzyści ze zwycięzlw swoich? Jazda to jego, 
która w oslatnich dwócli wojnach stanowcze oddała mu usłu­
gi, nadewszystko pod Strigan, Sohr, Kesselsdorf, gdzie ostat­
ni zadała, cios nieprzyjacielowi ; podobnież odznaczyli się 
Huzary pod Pragą; bitwa pod Rosbacb, również kilkoma tyl­
ko szwadronami rozstrzygniętą została. Seidlitz podZorndorf, 
Jazdą naprawił wypadek dnia tego ; nią także ocalił szczątki 
piechoty pruskiej pod Hochkirch, i t. d. Przyznaję iż Jazda 
pruska częstokroć' b y ła  zmuszana do odwrotu nawet po szczę- 
siiwe'm natarciu; lecz nad te'm zastanowić' się potrzeba, że ma­
ła  bagatela, jakoto: zagrożone skrzydło, rów, kurzaw'a, apel 
nie stosownie dany, ruch nadto przyspieszony, ogień działo­
wy, w chwili nacierania i t. p. mogą łatw o Jazdę w niepo- 
rzâ dek wprowadzić. Nadto, Jazda ta prawie wszędzie o p o ło­
wę od niepi’zyjacielskiej bywała słabszą ; co jednak podług 
mnie, najwięcej przyczyniło się do zły ch  onejźe czasami 
powodzeń, b yło  : że z woli Króla, zawsze prawie bez odstępów 
(intervalles) albo też z zbyt małemi nacierała; tam albowiem 
gdzie Jenerałowie byli panami zostawienia dostatecznych 
odstępów wszędzie prawie odniosła zwycięztwo. Jest jednak 
niezaprzeczonćm, że wiele bardzo Regimentów, a szczególniej 
Huzary, zadziwiające często wykonywali działania; również 
przyznać potrzeba, że pod dowództwem Jenerała Seydlitz, 
który w roku 1768 został onćj prawie naczelnikiem , Jazda 
zupełnie na korzyść swoją się zmieniła. W ielk i ten człowiek, 
szedł w tym względzie , za oddzielnym swym .systematem, 
nic przyjmując tylko to cO jest rzeczywis'cie użylecznćm ; i 
sądzę że jest niepodobna wyżej od niego tę broń posunąć'. 
Jednak dość' jest tindno wojsko pruskie dobrze wyrobie', 
albowiem połowa żołnierzy przez dziesięć miesięcy na urlo­
pach zostając j.pi’zez ten czas zapomina tego co się nauczyła, 

tak dalece, że przed r«wją do pułków swoich wracając,prawie 
tak nic nie umieją jak w  początkach .swej .służby , to nie'ma 
miejsca tam, gdzie podobne urządzenia ekonomiczne nie są
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zaprowadzone , i gdzie żoTnierz ciągle pod bronią zostając 
doskonali sięwswe'in rzemiośle. W  dziełku tern, ciągle naśla­
dować będę sjstem tego Jenerała, który rzeczy na tej stopie 
postawił; że kirysier, może działać jak huzar, i nawzajem hii- 
ar j ak kirysier. Lekkość, porządek, nacieranie, rozsypywanie 
się, apel, zbiór, wszystko teraz jest wspólnem dla obydwu 
gatunków broni. On to dopiero, po pokoju Drezdeńskim, 
nadał Huzarom, do których m iał szczególniejsze upodobanie, 
tę właściw^ą im zwinność; od tego czasu, pierwsze huzary 
pruskie, stały się zdatne do podwójnego użytku w wmjennycb 
działaniach; b iły  się w szwadronach ściśniętych, jak najlepsza 
kawalerya w święcie : cóż powiem dopiero o czynach ich 
w małej w ojnie? Ta ich doskonałość jest tyko skutkiem 
nieustających starań w dokładnein ćwiczeniu i uformowaniu 

onych, bo nie są oni nic innego jak proste chłopy niemieckie, 
gwałtem z domu od pługa oderwane. Officerowie zaś wycho­
wani w  swych korpusach, oprócz manewrów i ćwiczeń zwy­
k łych , mało bardzo innych av garnizonach nabywają nauk ; 

z tąd zbyt m ało znaleść można między niemi tak nazwanych 
światowych ludzi-, o swoje'm tylko umieją l orprawiać rzemiośle, 
lecz tern samem nabierają pewnej rutiny, która uczy ich jak 
sobie samym w potrzebie zaradzić. Od czasu objęcia dowódz­
twa kawaleryi przez Jenerała Seidlitz, kary cielesne są tamże 
prawie zapomniane , i to bardzo sprawiedliwie, gdyż każdy 
kawalerzysta odważnym osobiście bydź powinien i posiadać 
ten rodzaj ambicyi, której mu nigdy dosyć \A'pajać nie można; 
W wojsku francuzkiem z tego powodu nazywano każdego 
kawalerzystę Monsieur. Bez podobnie działających bodźców, 
kawalerzysta w akcyi zawsze wynaleść potrafi wymówkę, 
z niedokładnego w'ykonania swojej powinnośei, ma ją zawsze 
pod ręką, bo może złoży^ć zawsze winę na konia, gdy w pie­
chocie, hojaźń kary łatwiej zmusić zdpła żołnierza do zadio- 
w'ania wskazanego mu miejsca i strzelania z niego : jednakże 
sarną bojaźnią trudno będzie zmusić i piechotę uo śmiałego 

uderzenia bagnetem na nieprzyjaciela.



( 6 )
Jeżeli żofnierz, tak. pieszy jak konny, nie jest ożywiony 

ambicyą, jeżeli nie ma uczucia miiosci O jczyzn y, nigdy spu­
ście się na niego nie będzie można , w  okolicznościach gdzie 
nie dosyx jest działać machinalnie, lecz gdzie jest potrzeba 
odwagi osobistej. Ludzie urodzeni wolnemi zdatniejsi sq do 

Jazdy jak c i , którzy żyją pod jarzmem poddaństwa. Prusacy 
tak jak wiele innych narodów, do ostatniej tej kalegoryi liczyć 
się mogą, i jazda ich przez największą tylko pracę i starania do 
dobrego stanu jest doprowadzoną; w innych narodach nie tyle 
by to trudów w ym agało , szczególniej tam gdzie urlopy nie są 
tak w używaniu.

Mniemano przedtem, iż W ęgier ty lko , dobrym huzarem 
bydź może, doświadczenie jednakże o b łędzie tego mniemanią 
przekonało; między pruskiemi huzarami bardzo m ało Węgrów 
się znajduje; przez pracę i ^staranie, każdego człowieka do 
wszystkiego w yrobić można i nadać mu postawę żądaną, by­
leby niewyraagać nic , coby siły  ludzkie przechodzić mogło. 
Mało rozpisywać się będę nad zwykłemi ćwiczeniami kawale- 
rzysly, które zupełnie są co innego jak manewra. Ćwiczenia te 
(exercises) służą do pojedynczego wyrabiania żołnierzy, do 
nadania wojsku mocy, robiąc je giętkiem do wszelkiego użycia; 
znajduje się w nich więcej różnych sposobów łamania linji, 
formowania się, maszerowania i t. p. do użycia na paradach, 
niżeli tego co się robi w obliczu nieprzyjaciela, a co nazywa­

my Manewrami.
Ćwiczenia wszędzie prawie są jednakowe, uiyażać tylko 

potrzeba aby się w ykonyw ały z żywością i jak bydż może 
najkróciej, dla oszczędzenia czasu i ujęcia ludziom i koniom 
niepotrzebnej pracy. Ćwiczenia są tylko przygotowaniem do, 
manewrów, i tych dopiero wtenczas można uczyć wojsko gdy 

jest wyćwiczone.
Żałować należy iż naród taki, jakim jest po lski, mający 

wszystko co potrzeba do uformowania najdoskonalszego w'oj- 
ska tak konnego jak pieszego , nie ulrzymnjc go tyle ile by
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kraj teu potrzebow ai, do zaprowadzenia porządku wewnę-̂  
trznego , zabezpieczenia posTuszeństwa prawu, i utrzymania 
policyi; lecz tym którzy znają formę rządu tego, nie jest obce'm 
iż Król który samowładnym jest tylko nad czterema pułkami 
Gwardyi sw ojej, reszcie niedokładności zaradzić nie jest 
wstanie. IKiąże Adam G.zartoryski robi z swe'j strony wszelkie 
starania, aby w narodzie wznieść stan wojskowy dawnie'j tak 
w nim ceniony; nawet zabór części kraju nie zraził go w za­
miarach tak szlachetnych i patryotycznych.

Nim wejdę w  szczegóły, które sobie zamierzyłem , zrobię 
uwagę iż w  Europie wszysko zbyt jest podpadające zmianom 
i uległe przesądom. Dawniej piechota hiszpańska uważaną 
b y ła  za straszną, dzisiaj a może hez żadnej przyczyny, jeździe 
narodu tegoż dają pierszeństwo. U  Austryaków kav\'alerya 
w ostatniej wojnie, nie tak dobrze jak piechota odznaczała się. 
Dawniej W ęgrów  uważano za zdatnych do służenia jedynie 
w jeżdzie, a szcsególniej w huzarach; dzisiaj pie'chota ich nie 
ustępuje żadnej w Europie. Nakoniec bez uprzedzenia powie-r 
dzieć można, iż w końcu tej ostatniej w ojny. Król pruski, wię- 
ce'j odznaczających się usług od Jazdy swej odebrał, niżeli od 
piechoty; lubo ta przy wstąpieniu onegoż na tron, wyższą nad 

inne piechoty b y  d i  się zdawała.
Podfug Filipa Comines, Hiszpanja za czasów jego najzdat­

niejsze dla żandarmeryi miała konie, gdy przeciwnie, angiel­
skie tak b y ły  w  ówczas słabe, że ledwo dla lekkiej jazdy słu­
żyć m ogły; istotnie w bitwach między Yorkami i Lancastrami 
staczanych, wszyscy, nawet i Królowie, pieszo bić się zmuszeni 
byli. Teraz widzimy obiedwie te rasy koni zupełnie zmienio­
ne. Dwieście lat temu Królowie francuzcy nie utrzymywali 
żadne'j narodowe'j piechoty, Szwajcary, N iem cy, nawet W ło ­
chy całą ich piechotę stanowili; teraz niew iem , czyli piechotą 
francuzka nie przewyższa jazdy tego narodu.



ROZDZIAŁ I.

o KAWALERYI W OGOLNOSCI.

Kawalerj^a dzieli się na ciężką i lekką. Do pierwszej należą 
kirysiery, karahiniery, a w niektórych krajach dragonów ró­
wnież do ciężkiej kawaleryi liczyc można ; sfow em , wszystko 
co tylko siedzi na koniach rosłych. Druga czyli lekka jazda, 
obejmuje, dragonów', szwoleżerów, huzarów, huîanôw, jako- 
też całą jazdę orientalną, która na lekkich koniach siedząc, bez 
żadnego bije się porządku ; tak jak T u rk i, T atary, Kałm uki, 
Kozaki i inne barbarzyńskie narody, czyli tak nazw'ane 
wojska nieregularne ; te lubo podzielone na oddziały, setnie i 
tym podobne oddziały, są jedynie zdatne, do niszczenia kraju 
w którym wojnę prowadzą, i do zgniecenia zbyt przemagającą 
siłą , patrolu, lub małego jakiego oddziału, unikając spotka­
nia się z wojskiem uformowanćm w porządku, a nadewszystko 
niezbliżając się do dział i piechoty. Kirysiery i karabiniery są 
uzbrojeni w kirysy mając pałasz prosty, karabinek , pistolety, 
i krzyż żelazny w chełm ie skórzanym lub c a ły  chełm  żelazny. 
Siedzą na koniach rosłych i nie biją się na pieszo, jak tylko w 
nadzwyczajnych wypadkach, Auslryacv, mają tylko kirysy na 
piersiach; zasłony na r ę c e , uda, rękawice żelazne i boty kutę 
wszędzie są zarzucone. Dragony podług pierwiastkowego ich 
przeznaczenia, b y ła  piechota którą sadzano na podjezdki dla 
prędszego i wygodniejszego przeniesienia jej, na miejsce gdzie 
walczyć miała , tam przybywszy, jako piechota lub wspólnie 

z nią działali. Dawniej nazywano ich Arkebuziery konne. 
(Arquebusiers à cheval). Skaw'ny Hrabia M ansfeld, podług 
mniemania ogólnego, b y ł  pierwszym który im nazwisko dra­
gonów nadał. Szwedzi w śrzodku ostatniego w ieku, zaczęli 

używać (kagouów, jako le)vkiej jazdy na przeciw' Kroatorn
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cesarskim , a i. początku tego wieku, dano Im wielkie konie, 
ale te wszędzie już w ostatniej wojnie, za przy k ła  dem Sasów 
zastąpione zostały końmi polskiemi, lekkiemi, silnemi i do 
wszystkich działań wojennych najwyborniejszemi. Dragony 
zachowali jakiś' czas bagnety, uzbrojenie i instrumenta muzy­
czne piechoty ; Francuzkie noszą chelmy na kształt rzymskich 
z włosieniem na grzebieniu. Dragony równie jako piechota na 
pieszo wyrobieni b jd ź  powinni.

Dawniej istniały Lausjery, od stóp do głów  uzbrojeni, 
we Francyi nazywano ich także gea$ d’armes ; konie mieli 
pokryte skórą gotowaną te u Francuzów nie m iały grzyw i 
uszów, a u N iem ców ogonów. Broń ich składała się z lancy 
długiego pałasza i maczugi, Złożeni b yli z samej szlachty, 
lub z uchodząiych za nią ; przytem każdy z nich dwa konie 
dla siebie mieć b y ł  obowiązanym, jednego rosłego do boju 
i turniejów; drugiego do marszów, i na różne komendy; a 
trzeciego dla paziu. Przy tern dwóch służących na koniach, 
ci bili się przy boku jego. Nazywano ich cotoyers de service. 
Utrzymanie ich wielkie wydatki za sobą pociągało, gdy prze­
to armije znacznie powiększonemi zostały, widziano .się w po­
trzebie zaniechania tej broni; lubo jest niezaprzeczone'm, że 
lanca, jako broń zaczepną, zawsze królową w kawaleryi zosta­
nie. B y ł czas kiedy każden lansjer m iał za sobą dziewięciu 
ludzi : czytajajc przeto, że w utarczce jakiej znajdowało się sto 
lanc, ma się rozumieć', że było tysiąc koni. Książęta i pierwsi 
naczelnicy mieli swoje sztandary, które zawsze przed niemi 
noszono jak to dzis'jeszcze n Turków jest w  używaniu. Szwole- 
żery mieli również uzbrojenie odporne, lecz mniej ciężkie jak 
Zandarmy, zaczepna ich broń składała się z łu k u  i długich 

włóczni, któremi przez żandarmów z koni zrzuconych przeciw­
ników, prze.szywali, przytem mieli miecze i m aczugi.— W X V . 
wieku dali się widzieć w wojskach weneckich Albańczyki; na­
stępnie inne narody brały ich w służbę pod nazwiskiem jazdy 
greckiej. Jazda tą składała się z Greków, Alhańczyków, Bo-
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śuiaków, Kroatów, Dalmatów; nie nosifa żadnego uzbrojenia 
odpornego tylko wiocznie, krzywe paiasze i siekiery. Albań- 
czyki bili sie sposobem huzarskim i jeżeli zd o ia li wprowadzić' 
w nieporza^dek Żandarmów wiele ich ubijali; gd yż wzmięszaniu 
ciężkie żandarmy lanc swoich użyć' i prawie ruszad się nie byli 
w stanie. Królowie francuzcy brali także na swój żołd nie-̂  
miecką kawaleryą znanf^pod nazwiskiem H ąytarów.— :

Przed końcem ostatniego wieku, huzary m aio gdzie więcej 
jak w  Węgrzech byli znani,zkądrzeczywiście biorą swój począ­
tek ; suknie nosili szerokie naksztait polskich i tak jak Polacy 
byli uzbrojeni, ledwo temu lat sto m inęio, jak zaniechali pik 
z chorągiewkami. Huzary węgierskie b y i  to rodzaj milięyi 
krajowej przywiązanej do pewnych miejsc obwarowanych, 
zkąd robili wycieczki na Turków, nawet i w czasie pokoju. 
Cesarsz w miarę rozszerzania zawojowań swoich w  Węgrzech, 
niepotrzebowai nadal tych fortec, i te w  części umyślnie 
zniszczone zostały , w  części same z siebie upadiy. Odtąd 

dazda nie b yia  tam już potrzebna;utworzono przeto z niej pui- 
ki, które w Niemczech użytemi zostaiy, a Kroatów odesiano 
do domów, dla pilnowania i zaludnienia ich kraju, który Tur­
cy, w skutku ustawicznych napadów przez ciąg prawie całego 
wieku, zupeinie wyludnili. Dawniej Kroaci toż samo byli co 
dziś huzary i do tychże samych usTug w wojsku obowiązani; 
zwykle przez Ofiicerów włoskich , lub urodzonych w prowin- 
ciach włoskich byli dowmdzeni , ztąd pow stało mniemanie, iż 

wiele tych familji między niemi pozostało.
Uznawszy ważność usług jakie huzary w wojnach oddawali,^ 

panujący różnych krajów starali się ralec ich choc po kilka 
szwadronów w wojskach swoich; w początkach nie przyjmo.- 
wano tylko samych Węgrów>,dczerterów lub innych; powoli 
zaczęto przypuszczać Niemców i P o lak ó w ; a, jak nakoniec 
korpusy te znacznie powiększonemi zostały, nie myślano już 
dawać Węgrom pierwszeństwa i przekonano się że nie potrzeba 
koniecznie tiiodzie się Węgrem, aby bydź dobrym huzarPir)i.
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Ja sądzę również iż lekkie dragony też same co i iiuzary od­
daliby iisïugi , a nacóż przebierać Niemców dając im suknie 
cudzoziemskie, dużo droższe i najniewy^godniejsze w świecie ' 
Dragony austryackie Loweusteina lubo nowo utworzone, 
takie oddawali usiugi jak najlepsze huzary, których uzbrojenie, 
skîadaio się z pafasza diugiego krzywego, karabinka i pisto­
letów. W  lekkiej jeżdzie formują sję najzdatniejsi officerowie 
tej broni, gdyż tam są ciągle w obliczu nieprzyjaciela , prawie 
codzień mają kommendy oddzielne i polecenia najtrudniejszy, 
przez co mają sposobność do ukształcenia swych zdolnos'ci 
,• przyzw’yczajają się do brania prędkiej decyzyi w  każdem 
zdarzeniu. Jenerałowie pruscy ZeidJitz, L,osson i inni z huza­
rów wychodzą. Równie można powiedzieć, że w  lekkiej pie-̂  
chocie formują zię wielcy officerowie piechoty. Hr. Lascy słu ­
ż y ł pod sław nym  partyzantem Franchinim, Generał Laudon 
u Kroalów zdatności swoje rozwijać z a c z ą ł, a Wurmser w 
wolnym batalionie. Król pruski tak mocno tą prawdą jest 
przejęty, iż officerów huzarów umieszcza często w ciężkiej jeż­
dzie; a z tej, gdy widzi w którym officerze wiele gustu i chęci 
do lekkiej jazdy, choć na jakiś czas do huzarów go przenosi.

H ułany istotne znajdowali się tylko w Polsce, hułany te 
Królom z domu saskiego, bardzo dobrze służyli; teraz panują­
cy Król liczy ich trzy pułki w służbie swojej ; siedzą na 
dobrych koniach, dobrze są wyrobieni, słow em  stanowią 
najpiękniejszy korpus lekkiej jazdy; wszyscy złożeni bydź 
powinni z Tatarów litewskich , ludzi odważnych , wiernych 
roztropnych i trzeźwych, znajdują się jednak między niemi 
Polacy. Rzeczpospolita również utrzymuje kilka takich puł­
ków, lecz te nie są już w tak dobrym stanie jak pierwsze; za­
trzymali bowiem dawną swoją organizacyą i składają się z T o ­
warzyszów, którzy są wszyscy szlachta, rnający swoich szere­
gowych czyli służących Polaków : towarzysze ci przeto są jak 

dawniej we Francy! byli les maîtres a szeregowi, /ei .
Ostatni ci robią zwykłą służbę obozową. Z  ląd pochodził
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także zwyczaj rachowania wojska , na panów (maîtres); sto 
lanc b jîo  to samo dawniej co sto maitrów czyli tysiąc koni. 
Broń Towarzyszów składała sie z lancy z chorcigiewką, z pała­
sza i pistoletów, szeregowych zaś taka sama jak jest huzarów. 
W  boju ostatni formując małe szwadrony w dwa .szeregi, 
w drugiej litiji znajdować się powinni, a towarzysze idą do 
attaku w jeden szereg, zwyczaj od dawna we wszystkich 
żandarmeryach przyjęty. (D ziś hułaoy czyli jazda uzbrojona 
w lance zc horągiewkami, znajduje się we wszystkich armijach 
Europejskich.) Spahy tureckie, Zaimy i T yniarioty, lubo mają 
officerów i sztandary, nie są jednak jednostajnie uzbrojeni i nie 
biją się w  porządku ; niektórzy mają strzelby i pistolety, inni 
łuki i strzały, szczególniej Azyatycy , zagaje i włócznie, 
długie i krótki«, jókoteź piki z chorągiewkami, wszyscy 
opatrzeni są w p a łasze , niektórzy mają koszulki druciane i 
zbroje, lecz to bardzo rzadko. Kozacy noszą piki bez cborągie- 
ryek, pistolety u pasa i strzelby. Kałm uki, p o d łu g mniemania 
pewnego uczonego, szczątki dawnych Hunnów, są bardzo po­
dobni do Tatarów, a lubo nie są podzieleni tak jak tamci na 
namioty czyli k o tły  ( chaudières) , jednak takie same mają 

uzbrojenie i równie nie używają żadnej muzyki. T o  samo ma 
miejsce u kozaków, którzy wszystko hez apelu wykonywają. 
Broń Tatarów, składa się z łuku, strzał i pałaszy; gdzie nie­
gdzie strzelba i pistolety; niektóre hordy używają pik z pro­
mieniem włosienia końskiego zamiast chorągiewki. Karabinki 
gwintowane, w wielu krajach odrzucono, przekonawszy się, 
że na koniu zbyt m ało , a raczej zupełnie od zw ykłych  nie są 
korzystniejszeml : w jednych kawaleryach pewna liczba jeźdź­
ców w każdóm plutonie jest uzbrojona w karabinki, w innych, 
ci stanowńą w regimencie oddzielny szwadron. Dzisiejsze 
strzelcy konne nie są co innego, jak z takich szwadronów po- 
formowane oddzielne korpusy. —  Sądziłem potrzebne'm wejść 
wpowyższe szczegóły, dla dania poznać z czego się składa 
kawilerya różnych krajów Europy, jak jest uzbrojoną, doją-
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kiego która jest przeznaczoną użytku i jakiej broni przeciw ka­
żdemu jej gatunkowi z korzyścią użyć można.

Jazda dzieli się na Szwadrony, piechota zaś na Bataliony. 
Szwadron skfada się zwykle ze i5o do 200 k o n i; Batalion zaś 
z 5oo do looo ludzi. U  Prusaków piec' Szwadronów dawniej 
składało i nazywało sic Batalionem kawaleryi. Regimenta 
kawaleryi składają^ się różnie od czterech do dziesięciu Szwa­
dronów; Szwadrony te wszędzie pi’awie są jednakie , łatw o 
by przeto w błąd  wpaść można, sądząc o sile jakiej armji po 
liczbie pułków, które ją składają, i trzeba liczyc armiją na 
szwadrony i bataliony. W  końcu ostatniej wojny, szwadrony 
pruskie doprowadzone b y ły  do 200 k o n i, lubo zw ykła ich 
siła jest tylko d5o, i ta liczba zdaje się najw^łaściwszą równie 
jak średnia siła Batalionu 760 ludzi. T o  w  ciągu tej rozpravrv 
starać się będę okazać , równie jak korzyść, gdy pułki o tyle 
mocnemi są o ile tylko bydż może. Przenoszę zawsze Pułk 
jeden z dziesięciu szwadronów złożony,nad dwa inne z pięciu; 
gdyż w pierwszym znajduje się bez wątpienia ^Yięccj jeduo- 
śtajności 1 rów ności; tenże sam duch ożywia cały  korpus, 
wzwyczajony jest do jednej koramendy, wspólny interes mają 

nim wszyscy^ wspierać się wzajemnie, zazdrość między niemi 
miejsca mieć nie może; a co jest najgłówniejszem, do wielkich 
manewrów pułk taki zawsze jest wprawniejszy^

Wziąwszy dwa pułki po 5 szwadronów, choć każdy z nich 
będzie najlepiej pojedynczo w manewrach wyćw iczony, zaraz 
różnica spostrzedz się da jak się zbiorą razem. Nadto pułk 
z dziesięciu szwadronów, większe manewru wykonywać może, 
jak pułk pięcio-szwadronowy; dla tego Król pruski, czując to 
bardzo dobrze, w  następujący sposób porządek insfrukcyi uło­
ż y ł  ; gdy na urlopach znajdujący się ludzie, na dwa miesiące 
pwed rewią^, wrócą do swoich korpusów , szwadrony, przez 
dni dziesięć do dwunastu, w garnizonach swych odbywają 
ćwiczenia; po czem regimenta zbierają się i rozłożone po 
iiviększych wsiach, uiezbyt od siebie odległych, przez cały
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mresiîjc robî,i szkołę pułku; poczëm zmieniają kantonamenta 
i (lwa regimenta łączą  się i manewrują razem . 0  ile hydź 
może, regiment kirysierów z regimentem lekkiej jazdy zbiera­
nym bywa, dla lepszego zrównania icb,czasem  attakują się, 
alarmują wzajemnie i chodzą na rozpoznawanie. T o trwa, 
dopóki cała armija do obozu nie wejdzie; w  tedy już pracują 
bez ustanku dni kilka, wykonywając wielkie manewra, szyki 
bojowe różnego rodzaju,nacierania,ustepow'ania linije ukośne 
w różnych kierunkach , na różnych położeniach ; przednie 
straże obozow e, patrole, transporta, turażowanie, nic nie 
bywa przepomniane'm : tym sposobem wszędzie powinnyby 
bydź wojska ćw iczone, wtedy i młodzi ludzie nauczyć by się 
mogli swego rzemiosła. Im więcej jest oiBeerów w szwadronie, 
tćm lepiej, lecz w  czasie boju, najwięcej trzech,przed frontem 
znajnować się powinno : to jest dowódzca szwadronu przed 
śrzodkiem i dwóch olBcerów koło niego , po skrzydłach ; 
większa albowiem tychże liczba, przeszkadzałaby żołnierzom 
szczególniej w powolnym natarciu do działania. Uważałem 
częstokroć w podobnych zdarzeniach, że konie officerów będąc 
z przodu i z ty łu  ciśnione, lub też lękając się pałaszy i razów 
stawają w poprzek co nietylko przeszkadza tym officerom 
bronić się,ale nawet i żołnierzom nie daje użyć broni, w pier­
wszym przeto szeregu najstosowniejsze dla nich dędzie miejsce. 
Ku końcowi dopiero ostatniej wojny, poznał K ról pruski po­
trzebę podobnego urządzenia, tyczącego się miejsca officerów 
i od tego też czasu mniej ich ginęło , jak wtedy gdy wszyscy 
byli pi-zed frontem. Potrzebni są oni po skrzydłach, gdyż 
z tamtąd lepiej widzieć mogą co się dzieje i utrzymywać żoł­
nierzy w porządku i śclśnionych; bo zawsze ze skrzydeł zwy­
kło zaczynać się rozpierzchanie , we śrzobku znajdujący się 
żołnierze nie mogą tego tak łatwo zrobić ; za szwadronem, 
również officer jeden z kilkoma pewnenii podofficerami jest 
nieodbicie potrzebnym, dla wzbronienia ludziom zostawania 
się W tyle i uciekania; do czego podług regulaminu pruskiego
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mogą użyć i ostrza paiaszy. Z tego miejsca officerowie mają 
iatwość tldania się tam, gdzie potrzeba ich przytomności wy­
maga, czy to dlazapeînienia próżnego miejsca, czy do ściśnienia 
rot, czy do uformowania maïéj rezerwy; gdyż w chwili attakii 
dowódzcy szwadronów i officerowie przed^ f̂rontem będący nie 
mogą już w iedzieć co się z tyiu nich dzieje; myślą o sobie sa­
mych i o nieprzyjacielu którego mają przed sobą, a ci, co są 
na skrzydłach nie widzą także tylko przed sobą i zaledwie 
dotykające się ich roty.

Uznano i 5o koni za najstosowniejszą siłę  szwadronu; moc­
niejszy bowiem szwadron, stanowiłby massę ciężką i dość 
trudną do poruszania, a moc kawaleryi teraz zawisła na 
zwinności i żywości ruchów, nadto, większy szwadron potrze­
bowałby długiego zbyt czasu do zebrania s ię , coby już zu­
pełnie b y ło  niepodobnćm , szczególniej w obliczu nieprzyja­
ciela, gdyby z kilkuset ludzi, jak batalion b y ł  złożonym. 
Dla tejże samej przyczyny w jezdzie, front pełny czyli bez 
odstępów, jest niedogodnym. Gdyby przeciwnie szwadron 
b ył słaby; nie m iałby dostatecznej s iły  i zbyt małą by 
przestrzeń zajmował we froncie; z lego powodu sZvVadron 
powinien mieć przynajmniej 5oro(.

Sposób bicia się kawaleryi często zmienianym bywał : Gu­
staw A dolf, formował szwadrony w sześć szeregów, przed 
Henrykiem I V ,  żandarmerya biła się w  jeden tylko szereg. 
Zwyczaj len utrzymywał się od czasu wojen Ludwika VI" 
z Karolem xiçciem Burgundy! mającym przydomek Zuchwa­
łego. Służący czyli cotoyers de secours, formowmli małe szwa­
drony w e dwa szeregi między linijami; a lubo lekko na ów czas 

uzbrojeni, byli jednak istotnie ciężej oddzisicjszychkirysierów; 
oddziały te rzucały się z pałaszem w  ręku na nieprzyjaciela; 
gdy ten gdzie przez żandarmów lub lancierów przełamanym 
został; tymże samym sposobem wojowmła cała .szlachta, która 
wtedy również na koń siadać musiała ; co nazywano h  bętrf et 
V arrière- ban.
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Spotkania w owych czasach b yfy  żyw e i nie zasadzające sie 

hynajmniej na machinaliiości, amhicya bowiem nie bojaźń ka­
ry podniecały do działania ; ów[żandarm w sty d ził by siq b y ł 
ustąpić z placu, nie będąc lub z konia zrzuconym , lub nie 
mając lancy sw ej złamanej; co do ran, te b y ły  rzadkie bo 
wszyscy byli od stóp do głów uzbrojeni, i z tego powodu 
znajdujemy w opisach bojów owych czasów, że tyle a tyle lanc 
było złamanych. W  17 wieku nie zachow yw ano żadnych 
stałych zasad w biciu siq : to z pałaszem w ręku , to ogniem 
karai)inkowym, przyjmowano nieprzyjaciela , a to zapewne 
podług wmii Jenerała , który sposobem bicia się rozrządzał 
podług swego upodobania. Zwyczajnie dwa szwadrony na 
przeciw siebie stojajce,wysyłały następnie po kilka rot z pra­
wych swych skrzydeł, dla odstrzeliwania się , te roty wystrze­
liwszy swą broń, w racały, i stawały na lewem skrzydle. Ten 
sposób, jeszcze przed laty 35 u huzarów pruskich b y ł w uży­
waniu; wtedy wszędzie ta reytszul i odstrzeliwanie dość długo 
trwało, nim przyszło do starcia się na broń sieczną. Wiadomo 
jest że w batalji pod Dunes kawalerya hiszpańska ogniem 
ręcznym przyjęła Francuzką, i że przez tę przewróconą zosta­
ła. Quincy opisuje że gdy xiążeOranji, z b liż y ł się do armji 
francuzkiej oblegającej Namur, Ludwik X I V . rozkazał przy 
parolu, żeby jazda je g o , tylko palnej broni u ż y w a ła , co 
dowodzi że m ało zn ał się na kawaleryi, i że szedł tylko za 
przyjętym w  owym czasie zwyczajem , strzelania , dopóki 
strona przeciwna nieustąpi. Karol X II b y ł  najpierw^szy który 
zakazał swojej kawaleryi strzelania, podczas b itw y. Francuzi 
i Hiszpanie powoli go naśladowali; lecz Niem cy, a szczególniej' 
Austryacy zbyt d łu g o , ze swoją szkodą, od dawnego zwy­
czaju odstąpić' nie chcieli. Karabinki b y ły  w ówczas krótkie, 

tak jak je dziś mają, niektóre pułki pruskich huzarów; zdaje 
się iż zaniechano ich bez żadnej przyczyny, lecz myślę iż w' 
krotce zostaną przywrócone; krótkie karabinki noszono na' 
Uintpasach, co w niczem nie zawadzało , gdy przeciwnie.
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diugie karabiny są bardio niewygodne, potrzeba ich przy­

wiązywać do siodia kiadąc koniec w tulejkę od strzemienia, 
albo kolbę w pochwę, a biorąc ich na kruczek w czasie boju 
zwicliają się i iamią îatwo; oprócz tego, do przyłożenia się oby­
dwóch koniecznie potrzebują rąk; gdy z krótkiego karabinka, 
jedną wygodnie wystrzelić można. Dawniej gdy szwadrony 

na siebie orężem nacierały, najszybszy chód używany b y ł 
k łu s , i konie rosłe dawały znaczną przewagę nad małemi ; 
szwadrony te musiały bydź mocno ściśnięte, a żołnierzy ubie­
rano w wielkie boty. Ten sposób nacierania stępą , lub k łu­
sem, nazywamy dzisiaj dawnym attakiem kawleryi. Król pru­
ski, przy wstąpieniu na tron, zastałkawaleryą, do tego tylko 
wyrobioną; jeźdźcy i konie) b yły  kolosy, których bano się 
po złym bruku prowadzić. Poznał on w  krotce iż to było 
piękniejszeni na paradzie, jak korzystne'm w wojnie, i że 
mniejsi ludzie i konie do jazdy są zdatniejszemi. Przekonaw­
szy się równie, że korzyść rzeczywista szwadronu, zasadza się 
na natarczywości jego uderzenia, na porza^dku w boju i na 
zręczności w użyciu broni siecznej, zaniechał zupełnie prawie 
broni palnej, i przyjął system Karola X II, który zagroził 
trabantom swoim, odebrać im broń takową, gdyby kiedykol­
wiek przyszła im chęć, użycia jej w boju. Jednakowo są zda­
rzenia, gdzie broń ta jest nieodzownie potrzebną, jakoto : 
w ustępowaniu przed lekką kawaleryą w rozsypce następującą 
i w stanowiskach wypoczynkowych (quartiers).

W szelkie robienie bronią na koniu, jakoto : nabijanie broni 
na tempa, i t. p. przez Fryderyka uchylone'ra zostało; gdyż 
przyznać potrzeba iż ogień szwadronu, przez jeden tylko szereg 
uskutecznionym bydź mogący, niezasługujebynajmniej na 

l̂vvagę. Doświadczenie przekonało mnie o te'm więcej jak w stu 
zdarzeniach, i nie widziałem szwadronu nicprzewróconego, 
gdy strzelał do szwadronu wpadającego na niego bez strzela­
nia. Każdy ogień we froncie , wprowadza tylko szwadron 
który go używa, w nieporządek ; albowiem, dość jest gdy

(A rk ; 2.)
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Huędi^'stu końnu zuajduje się cztery tylko uiespukojne przy 
nabijaniu bronią aby inne , chocby najlepiej ujeżdżone byiy, 
do tegoż podniecie; wtedy jeździec, ani przyroźvc'się dokła­
dnie, ani wymierzyć' dobrze nie jest wstanie, i^ustryacy dali 
karabinki podofflcerom, a nawet i wachmistrzom swoim, co 
ich więcej pobudza do strzelania, jak do mienia oka na to co 
jest ich powinnos'eią. W  roku 1760, dali równie niektórym: 
kirysierom w pierwszym  szeregu, sztunnaki, czyli karabinki z 
wielkiemi otworami, nabijające sie 10 lub 12 kulkami pisloleto- 
wemi; lecz nowość ta bynajmniej Prusakom cziic się nie dala. 
Polancy pafasz jest bez wątpienia główną bronią kawalerzysiy, 
której w boju używać' powinien, póki nieprzyjaciel do ucieczki 
nie zostanie przymuszony ; wtedy dopiero może użyć pistole­
tów. Pchnięcie pałasza jest korzystiiiejsze'm od cięcia, gdyż 
niem można w  większym oddaleniu dosięgnąć nieprzyjaciela; 
zadana nie'm rana, gdy nie jest s'wiertelna przymusza zawsze 
prawic do opuszczenia placu boju, przyte'ra nie tyle siły po­
trzeba do pchnięcia, jak do cięcia którego skutek jest mniej 
pewny, jeżeli nie jest dobrze wyrachowane, czego sobie nie tak 
łatwo zawsze obiecywać można. Nakoniec , jeżeli przeciwnik 
ma kaszkiet dobrze na głowie podpinką przymocowany, tru­
dno mu gdziekolwiek indziej jak w ramie zadać to cięcie. 
Karol X II tak mocno b y ł przekonanym o przewadze jaką ma 
w boju pchnięcie pałaszem nad cięcie, zc w całej swej kawa- 
leryi wprowadził pałasze proste, długie i wązkie, tak aby ina­
czej, jak do pchnięcia, użytemi hydż nie m o g ły . Pałasze pru­
skie są do podwójnego użycia, lecz zdają się bydż za ciężkie. 
W  kawaleryi Sardyńskiej widziałem w r. i ']3Ą. pałasze za­
okrąglone na końcach, aby tylko do cięcia zdolne b y ły . Z te­
go widzieć można że zdania w tym względzie są podzielone; 
lecz zdaje mi się, że śmiało można się zdecydować za szwedz­
kim zwyczajem, bo ich kawalerya tylą pięknemi czynami się 
zaleciła, gdy Piemoutska, chociaż dobrze złożona nigdy wiel­
kich nieoddała usług; co jednakowo może bydż w części skut-
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kiein lego,że «ie jest dosjc liczną, jako też że rowy, którcnu 
W łoch y są poprzerzynane, stały jćj na przeszkodzie. Razu 
jednego rozmawiając z Królem pruskim o różnicy zdań, wzglę­
dem pierwszeństwa pchnięcia lub cięcia pałaszem, tę od niego 
dostałem odpowiedź : <■ Czy tym, lub owym  sposobem zabijesz 
• nieprzyjaciela, nie każę ci o to robie processu.»

Przekonano się iż szykując jazdę w  sześć' szeregów, połowę 
onej robi się nieużyteczną, i że przy trudności zebrania jej, 
gdy w nieporządek wprowadzoną zostanie, strzały nieprzyja­
cielskie nader wdele jej szkodzą. Przyjęto przeto wszędzie szyk 
kawaleryi ŵ e trzy szeregi. —  Później i to jeszcze zmieniono i 
dziś we wszy stkieb kawaleryach europejskich, wprowadzony jest 
szyk w e dwa szeregi, pOmitoo, że szwadron we dwa szeregi 
łatwo podpada w marszu tak zwanemu p fjw a n iu  i jest ła t­
wiejszym do przełamania, jak szwadron trzechszeregowy, w 
którym jeszcze otworu nie będzie, choc'by nawet pospadało 
co ludzi z pierwszego szeregu; bo jest komu luki zastąpić, a 
nawet i konie więcej z boku i z tyłu  ciśnione pójdą same na­
przód, gdyż koń bardzo rannym bydź musi, lub kulą w łeb 
trabony aby padł na miejscu.

Szwadron z 5o nawet jeszcze z [¡.o rot złożon y, dzieli się na 

czte'ry plutony. Szwadron zaś z 34 do Ąo na trzy. Na paradzie, 
i w marszu, officerowie, przed plutonami swemi maszerują, 
w manewrach zaś powinni stawać po skrzydłach; nie stale 
zawsze na jednem , ale od strony w którą front uformowany 
bydź ma; tam będąc mogą się równiać i zachowywać odstępy, 
tak, że na daną kom mendę; stój, fro n t, wszystko w jednej 
chwili rozwinięte w naturalnej swej pozycyi znajdować sie 
będzie, co by się nie dało tak dobrze uskutecznić', gdyby offi- 
eerowie prowadzący plutony, znajdowali się w kolumnie albo 
w linji, z kąd tych tylko widzieć by mogli, którzy przed niemi 

maszerują. Z  tego względu, jeżeli, naprzykład : odłamano się 
od praw ego, officerowie zostają na lewych skrzydłach, a prze­
ciwnie, jeżeli odłamanie od lewego wykonanem zostało; tym
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sposobem be/, wit^lkiego porus/enia śie i piv.eclio(lxenia pr/ez ko­
lumny ziiajtLują się już przed swojemi plutonami, gdy te, przez 
zajście, weszTy do fronm. W  ogóle, Jenerałow ie, dowódzcy 
pilików, szwadronów i plutonów, tak zawsze stawiać' się winni 
aby widzieć mogli, co robi wojsko pod icli rozkazami będące, 
czy to w marszu, czy w  manewrach, czy naprzeciw nieprzyja­
ciela; słow^em: w każdem zdarzeniu. Najstarszy oflicer w szwa­
dronie , prowadzi go na nieprzyjaciela , odpowiedzialny jest 
niejako za wszystko , co się w nim dobrego, lub złego stanie, 
przeto w osobiste'nr umieszczeniu się jak najmniej związanym 
bydz winien 5 z praivego na lewe i przeciwnie przejeżdżać 
może, aż do chwili gdy trębacze do attaku zatrąbią, wtedy 
staje na swojem miejscu , to jest przed srzodkiem szwadronu. 
Gdy szwadron naciera, już w ówczas nie ma czasu na robienie 
jakichkolwiek poprawek j w kawaleryi przeto więcej jeszcze 
potrzeba niż w  piechocie, dobrej chęci w  żo‘rnierzacb.

Wszystko co powiedzianem »ostało o miejscach officerów, 
gdy kawalerya idzie d« szarży, okazuje oczywis'cie błąd jakie­
go się wszędzie dopuszczano, stawiając Jenerałów i officerów 
wyższych przed szwadronami, gdzie wiasnem i tylko osobami 
nmsząc się zajmować, nie są w stanie wydawania potrzebnych 
rozkazów i zaradacnia najmniejszemu wypadkowi. Gdy wojsko 
ich zostaje pobife, oni najpierwsi., albo giną, albo się w niewolę 
dostają, gdyż punkt bonom , nie pozwala i*ó pierwszym ucie­
kać ; gdy zostają ranni, wojsko ich z trudnością zraliowac się 
nroże, jeżeli zaś w podeszłym są w ieku , mniej szkody za- 
dadzą nieprzyjacielowi, jak najlichszy żołnierz, słowem strata 
ich jest nieuchronną , osobliwie gdy pierwsze natarcie się nie 
uda, ażołnie'rze dowódzców swych pozbaw ieni, jak ciało bez 
głow y, zostają nieczynni przez dalszy ciąg bitw y, albo też 
nad potrzebę daleko się cofną. T e  szkodliwe skufki, sądzę za 
dostateczne żeby nadal nie wolno b yło ,ty lk o  jednemu wyższe­
mu officerowi, stawać przed frontem p u łk u ,d la  prowadzenia 

go do szarży; reszta wyższych officerów i Jenerałowie , poi-

/
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winni zostać w odstępach i nieco w tj-le, dla widzenia co się 
dzieje i zaradzania ziemu; to jest prawdziwa powinnos'd tych 
stopnij) a nie wywijanie paiasikiem i rabanie się, co żoinierze 
prości lepiej od nich zrobią. Cóżby powiedziano^ Jene-
raiowie, i wyżsi oificerowie w piechocie, pobrali karabiny i 
zajmowali się jedynie strzelaniem? A  jednak to byioby zupci- 
nic jedno i to samo.

Diuga wojna niszczy zupeinie piechotę, jazda przeciwnie 
coraz lepszą się staje, jeżeli tylko cafe Regimenta jak to kilku 
pruskim pod Maxen się przytrafiło niezostaną zniszczone. 
Wskutku częstego ścierania się z nieprzyjacielem, jazda na­
biera mocy i doświadczenia którego jej w pokoju nigdy nadać 
nie można. Piechota zas' w każdym boju wiele bardzo ludzi 
traci.

ROZDZIAŁ II.

o  SPOSOBIE FORMOWA.NIĄ K A W A L E R T I-

Chcąc uorganizować wojsko, zacząć potrzeba od wybrania 
dobrych materymłów,* potem, nim się przystąpi do połączenia 
ich, należy dobrze urządzić i wyrobić wszystkie części składać 
go mające.

Za prawidło przyjąć można , że w krajach w  których stan 
wojskowy nie jest dosyć ceniony, nigdy dobre woysko istnieć 
nie może. Za panowania ostatnich Królów hiszpańszich z domu 
auslryackiego, armije Narodu tego, dawniej tak znakomite, 
z powodu tego lekce ważenia ich stały  się prawie pogardy 
godne. Portugalskie wojska równemu pod ostatnim swym 
Królem podpadły losowi; tak jak saskie pod Augustem II I , 
duńskie pod dziadem panującego Króla ; n polskie przez za­

pomnienie w jakiem zostawały, po panowaniu Jana Sobieskie­
go. Przed rokiem 1717, każdy szlachcie polski b y ł  obowiąza-
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ny sTużye w kawaleryi ciężkiej, nim iiiiai prawo piastowania 
jakiego urzędu w rzeczy pospolitej , a husarze polscy byli 
najpiękniejszą żandarineryą w Europie. Arm ija ialwo może 
podupaść , lecz diugiego trzeba czasu, aby ją  z stanu tego 
wydźwignąc. W  krajach, gd?ie stan wojskowy nie jest dosyć 
poważanym , cóż pobudzi osoby znaczące i mające talenta 
wchodzić w ten stan? W  tedy tylko ludzie biedni , ubóstwem 
zmuszeni wchodzić będą w’ stużbę. Innych tylko honor może 
pobudzić do wzięcia stanu, tyle uciążliwego, niebezpiecznego, 
inaio przynoszącego i pozbawiają^cego w  pewnym względzie 
wolności; bo w nim poszittszeństwo musi bydź zachowane bez 
żadnego względu na urodzenie i protekcyą : wymagam najsu­
rowszej karności, ale nie niewoli upadlającej szlachetne uozut 
cia. Z łą  to jest zasadą, chcieć bez różnicy, ludzi tak jak zwie­
rzęta, kijem podniecać. Wojskowy, a zwłaszcza officer, po­
wołanie swoje zam iłować i z chęcią do niego przykładać się 
powinien. K ażdy panujący łatwo może szanownym stan ten 
uczynić, bez zrobienia wojskowych swawolnymi; nie powinien 
za przewinienia które nie są kryminalne, wymierzać na nich 
kar poniżających stan ten i charakter żołnierza.

Stopniami wojskowemi nie trzeba szafować, tylko zasługa 
i talenta powinny do nich doprowadzać'. Przyteni należy 
pamiętać, że wszystko teraz podrożało, przesadzona przeto 
oszczędność w  p łacy officerów , wystawionych na większe 
dzisiaj, jak dawniej wydatki , miejsca mieć riiepowinna. Kapi­
tanowie szczególniej niech będą w możności życia przyzwoicie; 
bo stopień ten przez niższego oflicera, jako zapewnienie na 
dal losu uważanym bydź winien, i zwyczajnie jest to cel jego 
życzeń, które chcąc osiągnąć, wystawiony jest na wiele trudów 
i niebezpieczeństw, szczególniej w krajach gdzie rangi nie są 

kupne.
Do kawaleryi tylko ludzi młodych i pewnych przyjmować' 

trzeba, a nigdy zbiegów  i włóczęgów. H uzary i wszyscy co 
tylko w lekkiej służą jeżdźie, powinni bydź ludzie na których
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spuściG się m ożua, gdyż pominąwszy łatw ość , którą w każ­
dym razie mają do dezercyi, częstokroć od ich czujności i wier­
ności, bezpieczeństwo oddziału, często nawet całej armji zawi­

sło.
Nie wszystkie narody mają jednakową łatwość mienia 

dobrej kaw aleryi, Hiszpanija i N eapol posiadają dobre konie 

bojowe, lubo jest mniemanie że rasa tych bardzo się psuje; 
lecz że wszystkie prawie są ogiery i zbyt bystre, wielkich 
przeto marszów i posyłek,jak je w ostatniej wojnie niemieckiej 
wykonywaliśmy, a szczególniej w czasie zimy wytrzymać nie 
byłyby w stanie, i ludzie i konie tych klimatów nie zdadzą się 
na wiele w naszym. Anglicy wszystko mają co potrzeba do 
utworzenia wszelkiego rodzaju wybornej kawaleryi; dragony 
ich lekkiof przechodzą^, jak mówią, wszystko co tylko w tym 
rodzaju widzieć można; a żc Jazda ich nie jest liczną,wszelką, 
przeto mają łatw ość dobrego jej uformowania, tak co do ludzi 
jako i koni, nic potrzebując ich szukać za obrębem wysp swoich. 
Francuzka kawalerya wielce zaniedbaną została; w czasie 
pokoju znaczna część onej znajduje się bez koni, co wcale uie 
pomaga do dobrego jej .stanu. W e Francji tak jak i w innych 
krajach, prowineye obfitujące w pola i łą k i, najlepszych do 
kawaleryi dostarczają rnateryałów ; przeciwuiie, w częściach 
winnych i febrycznych, zaledwie chłop zna konia; potrzeba 
pi‘zeto każdego użyć w miarę, jak kio do czego zdolny, 
i wybierać kawalerzystów w  części kraju, gdzie są furaże, bo 
tam znajdują się ludzie i konie razem, że tak ])owiem, wzrosłe 
i wychowane.

Chodowanie koni we Francyi koniecznie więcej upowsze­
chnione bydź powinno, aby się obejść bez sprowadzania ich 
wielkim kosztem z zagranicy, a najwięcej z Niem iec; jednak 
utrzymanie licznych huzarów i dragonów lekkich nie będzie jej 
zawsze ła tw ć m ; bo jest daleko od krajów z kąd bierze konie 
zdatne do tych broni, co czyni ziisląpienie ubyłych bardzo 

trudnem. W  kawaleryach gdzie kapitanowie razem .są dostar-
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czyćielami koni; żoiniorz lepszym jest masztalerzem niż kawale- 
rzystą; jazda bowiem taka nigdy dobrze w wielkich manewrach 
nie będzie wyrobioną; Ic niszczą mocno konie, a kapitan 
którego niejako są wiasnością,zbytecznie jest interessowanym 
o oszczędzanie ich.

Austrya, inni Książęta niemieccy, Fiancya i Król sardyński 
sprowadzają, konie dla kirysierów i reszty ciężkiej jazdy z niż­
szej Saxonji i Holsleinu , jakoteż z F r y z y i ; Austrya w rozle- 
g-fych swych krajach uieraięcliich, wielką ma ilość koni moc­
nych i rosiych , lecz zdatniejszych do pociągów jak do wierz­
chu; iatwo by m ogia temu zaradzić , urządziwszy sprowadza­
nie ogierów z krajów obcych, wprzód wypróbowawszy jakie 
b yłyb y najstosowniejsze dla stad, do których by przeznaczo- 
nemi bydź m ogły  (^i). Szwajcary dobry w  tym względzie dali 
przykład : przed ostatnią wojną w łoską, konie ich b y ły  naj­
cięższe w święcie; jak Hiszpanie przybyli do Saubaudyi wielu 
mieli dezerterów z końm i, a że kawalerya ieh siedzi na ogie­
rach, Szwajcary zakupili je, i zapewniano mnie , że teraz bar­
dzo zdatne do jazdy mają konie, lecz z pewnością rasa ta pod­
upadnie, jeżeli nie będą odnawiać ogierów. Lubo kraje Króla 
pruskiego obfitują w  dobre konie, monarcha ten nie używa ich 
w swojej arm ji, i kupuje konie kirysierkie w HoJsteinie, dla 
lekkiej zaś swej kawaleryi na Ukrajnie; od lat kilku pofobił 
urządzenia żeby konie w  Szlązkn w ychow yw ane, bydź mog'ły 
zdatne pod kirysierów.

Puńczykowie i Hanowerczykowie najpiękniejsze na półno­
cy mają konie i płacą je bardzo drogo; lecz gdy te należą do 
kapitanów wfaściwych,kawalerya ta tein samem nie zasługuje 
na pierwszeństwo przed tą, która na gorszych siedzi koniach. 
Szwedzi i Norwegezykowie mają tylko podjezdki. Rossyanie 
’zaprowadziwszy dobre stada , podostatkiem już dobrych pod 
kirysierów mają koni, nie są one rasowe, lecz mocne i wy- 
trwalsze jak H olsztyńskie; koni zdatnych pod huzarów', dra-

(l) T o juz teraz w Austryi jest zrobione.
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gonów i Inno lekka Ua\viil<Tv;j,wielka ifbśc się /najtluje » poin- 

dniowych Rossyi prowincyadi.
Gdy Król praski forniowaf tę wielką ilość htwarów’, nie 

miał ich howieni przy- wstąpieniu swojein na tron, tylko sześć 
szwadronów, zmarły Marszałek Szwerin mówił ranie iż radził 
Królowi aby lepiej szwoleżerów formował na to miejsce; po­
dług mnie m iał W tern racyą, gdyż jak pospolite niesie przy­
słowie, nie kaptur robi mnicha.

Ażeby kawalerzysta prawdziwie b y ł lekkim na koniu,zwra­
cał się z łatwością , co z ziemi podnosił, potrzeba koniecznie 
żeby na orientalnera siedział siodle; to jest, węgierskie'™ turec­
kie'™ , polskiera i t. p. takowe z początku nim się do niego kto 
przyzwyczai, zdają się niewygodne, lecz z czasem dają się czuć 
jego zalety i siedzi się w nich mocniej jak w wszystkich innyc l^ 
nadto, są lżejsze, trwalsze, ntniej kosztują! nie tak często potrze­
bują naprawy. Zdaje mi się również, iż lekka jazda, której 
przeznaczeniem jest, zawsze znajdować się przed nieprzyja­
cielem i W' gotowości w każdej chwdi wsiąść na koń, może sic 
obejść bez podpierśniów i podogoniów, a przez to konie swoje 
prędzej okulbaczyć będzie w stanie; i tak siodła te oryentaliie 
mające podwójne popręgi utrzymają się mocno bez podogo­

niów i podpiersiów, których ja nigdy nie używałem. Lekki 
dragon, konia swojego obciążać nie powinien, w czem wiele 
grzeszą Sasi; jedna albo dwie koszul i drobne rzeczy w małym 
inantelzaczku, torba obroczna w której chowają się w marszu 
zgrzebło i szczotka, jest to wszystko co kawalerzyście potrze­

ba. Do czego istotnie służyć mogą te obszerne czapraki wę­
gierskie, te szarfy, sebeltasze i inne ozdoby huzarskie obsa­
dzone guzikami i blachami, jeżeli nie do przyczynienia ko­
sztów munduru, a niewygody ludziom i koniom. Oprócz może 
gwardyi panującego , potrzeba żeby w kaw aleryi wszystko 

b yło  bez ozdób; to jest kaszkiet, ładow nica i pendent bez 
galonów, oprócz tego że te dużo kosztują i że [deniędzy łych 
lepiej użyć można, prędko się one zużywają i pote'm wyglądaj.ą



( 26 )

|ak gaigany z fręzlanii. ?iic nie raa przyzwoitszego dla kawa- 
lerzysly, jak oporządzenie prosie , gładkie i czyste; w którym 
to stanie nie łatw o go utrzymać', jeżeli pokrytym  zostanie 
błyskotkami, przyzw^oitszemi dla lokaja, niż dla żołnierza.

Dobra skóra koźla lub barania, zakry waja^ca zupełnie pisto­
lety i mantelzak, powinnaby miejsce czapraka zastąpić; osio­
dłanie i omusztuczenie powinno bydź le k k ie , bez żadnych 
niepotrzebnych rzemieni i sprza^czek przy nagłówku lub 
gdziekolwiek ; rzemień przy kuli od siodła, służący do przy­
wiązania na przodzie stroczonego płaszcza i zasłaniającego 
spód brzucha od bagneta i cięcia pałaszowego , strzemiona 
szmelcowane i t. p ., tym sposobem żołnierz staiąc w obozie, 
mieć będzie m ało rzemieni do chędożenia i przykryje bron i 
resztę, skórą baranią; słowem w kawaleryi wszystko lekkie i 
czyste bez przesady bydź powinno. N ie znam lekkiej jazdy 
zwinniejszej, lepiej utrzymanej i na lepszych siedzącej koniach, 
jak hułany K róla polskiego, pana mojego; oporządzenie ludzi 
i koni u nich jest w ygodne, czyste i przewybom e. Lubo opo­
rządzenia węgierskiego nie jestem stronnikiem, sądzę jednak, 
że dla wojsk które go używają od wszystkich innych jest do­
godniej .s/em.

W  każdym rodzaju kawaleryi, wzrost człow ieka, do wzro­
stu konia i do broni której używa, zastosowanym bvdż powi­
nien, kirysier roślejszym bydź może od dragona, len zaś od 
huzara; m ały człownęk, z trudnością, szczególniej gdy jest 
w kirysie dosiędzie rosłego konia. W szyscy jednakże dobrze 
zbudowani bydź powinni i nie ciężcy. Z b yt ro sły  człowiek 
niszcząc konia swym ciężarem, wkrótce będzie zdemontowany. 
Żołnierz przeto mający więcej nad stóp pięć i cali ośm pru- 
.skiej miary,nie powinien bydź brany do jazd y; jego najstoso­
wniejsze miejsce jest w piechocie.

Nowo przybyłego do korpusu rekruta , uczyć trzeba trzy­
mać się prosto, maszerować nic wymuszenie i ł)ez chłop.skicj 
ociężałości , również pokazać mu nieco .szokłe szermierską,
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kijami opatrzoneini w gardę z ioziny lub jakiej tkaniny. Nic 
nad to dwiczenie nie robi żoinierza zgrabnym; wyral)ia sic go 
pojedynczo póki nie będzie zdatnym do stawania w szwadro­
nie. W  kawaleryi, szczególniej zaś u dragonów szkoła piesza, 
nieledwo do równej jak w piechocie doprowadzona bydż po­
winna doskonałości ; ustawiając ich we dwa szeregi. Korzysl- 
ne'm jest, wszystkie manewra, których szwadron uczony bydź 
ma, wprzódy na pieszo przerobie'; przez to oszczędza się koni, 
a później z większą manewra te wykonyw'aja^ się dokładnością. 
Gdy rekrut na pieszo dobrze jest już wyrobionym, wsadza sic 
go na konia drewnianego , zrobionego nakształt używanych 
wmaneżach do woltyżowania, z przydaniem szyi z desek,żeby 
b yło  do czego musztuk przyczepie; takich koni, na jedną 
kompaają dwa hydź powinno; na nich pokazuje się rekrutowi 
sposób kulbaczenia koni, w'siadania z obydwóch stron, ze 
strzemionami i bez strzemion, przypinania mantelzaka i po­
trzebnego siana, skakania na niego z ty łu  bez żadne'j pomocy, 
tak żeby robiące to na prawdziwym koniu, niepotrzebował ro­
bić węzła w ogonie , do zastąpienia strzemienia : uczy się go, 
schylania się , podnoszenia czego z ziemi, zsiadania i trzyma­
nia porządnego cugli; słowem, uczy się go, zachowania w ka- 
żdem zdarzeniu, należytej postawy, i nieledwo woltyżowania; 

dobywania pałasza i chowania go, użycia pistoletów, wszel­
kiej broili i t. p. Ustawia się potem te dwa konie, jak gdyby 
się spotykały mając przeciwnika z prawej strony, i siedzący 
na nich zadają sobie cięcia, pchnięcia , zastawiając się wzwyż 
wspomnionemi kijami jak pałasze osadzonemi. Jeżdżenie 
konne kaw alerzjsty, odmiennym bydź powinno od berejler- 
skiego; żołnierz bowiem cuglami, które krótko i bez wymu­
szenia trzymane bydź mają, a nie łytkam i pomagać sobie 
może, ramie lewe nieco naprzód nadane, ręka zgrabnie aż ku 
grzywie końskiej wyciągnięta. Gdy tym sposobem dobrze już 
jest wyrobiony, dostaje konia, i oddanym byw a pod dozór 
podofficera lub starego żołnierza, który mu pokazuje jak konia
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swego ma (łogladuc, jak go Kiodfac, k iełzn o c, jak czesati ‘ 

grzywę bez wyrywania wiosów', jak utrzym ywać ogon nie 
dotykając się go tylko ręką, myć go co tydzień i ńa każdym 

nowiu równać; gdyż doświadczenie pokazał o, iż to jest jedyny 
sposób dobrego utrzymania tĉ  prawdziwej ozdoby konia. 
Pokazuje mu się równie sposób utrzymania broni, rzemieni, 
okiilbaczenia i t. d. Szkoią jeżdżenia konno, ofFicerowie trud­
nić się powinni, bo berejter nie inógiby temu w ydofać, przy- 
tem gdy jego gPówuem zatrudnieniem jest ujeżdżanie koni, 
zawsze jest on przy sztabie puiku.

Każdy garnizon ujeżdżalnią krytą mieć powinien, widoczną 
jest rzeczą, że to miejsca mieć nie może tam gdzie jest zwy­

czaj rozkładania wojska po wsiach, co też ja za szkodliwe bar­
dzo uważam.

Szwadron, powinien często robić musztrę oklep, i przynaj­
mniej przez p ó ł godziny manewrować. T o  jest koniecznie 
potrzebne dla zahartowania koni i utrzymania ich w ruchu. 
Konie bowiem żołnierskie, tak jak konie do kursów przezna­
czone , ciągłego wprawiania potrzebują,  inaczej , w razie 
potrzeby stają się niezdatnemi do właściwej im służby, a mało 
jest koni, któryebby do biegania wprawić nie można.

Szwatlroii występując konno, powinien skakać czasem przez 
p ło ty p a r k a n y , żerdzie w poprzek stawiane, inną rażą żo ł­
nierze, poj dwóch niech się między sobą ścigają, wyprzedzać 

się i w biegu zdzierać sobie furażerki starają; również praeby- 
wa się rzeki w pław , manewruje się na gruncie poprzerzyna- 
nym , wdrapuje się na wzgórza, zjeżdża się z nich, naciera 
w jeden szereg, przechodzi po drogach trudnych, piv.cz wsie, 

wąwozy, odłaraując się dla przejścia tychże ; oddziały nu 
które przeszkoda ta wypadnie formują się prędko na powrót. 
Szwadron rozpierzcha się i zbiera.' Rozstawianie czatów i 
straży obozowych, rozpoznawanie lasów, cofanie się, rozwija­

nie i l. p. robione także bywa. W iele z żołnierzem kłusować' 
potrzeba , aby go przyzwyczaić do mocnego trzymania sią na
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koniu; powinien on wslneiiiionach nieco krócej siediic, to jest 
tak, żeby w nich na cztery palce nad siodio wznies'ó sie móg-i. 
Do tarczy, z pistoletów, w stępie, k łu s ie , galopie, a nawet 
przeskakując przez barierę, strzelać potrzeba. Gdy szwadron 
przed rowem się znajduje , na komendę dowódzey « rów » 
jeżeli jest uformowany w dwa szeregi, drugi zalrzynTuje się, 
a pierwszy przesadza przez niego, krzycząc « hop^\ następnie 
robi to drugi szereg. Konie przyzwyczaiwszy się da krzyku 
tego, łatwiej przeskakiwanie wykonywają. Zawiesza się na 
Żerdzi wypchana g ło w a , i uczy żołnierzy mijając wielkim 
galopem trafiać ja  ostrzenj i końcem pałasza. Dohrzehy było 
wynagradzać tych którzy się w tycii ćwiczeniach odznaczają. 
Często konie na komendę « stój » w miejscu zatrzymywać 
wypadu f żołnierz wtedy opiera się na strzemionach , podając 
duło  nieco w t y ł ,  ściąga cugle zginając tylko rękę bez ruszaniu 
ramienia, i tym sposobem o.sadza konia na zadzie. Szwadron 
również wprawiać potrzeba , aby na daną. komendę « stepuy 
Musem lub galopem » nakazanym chodem z mięjsca razem 
w yruszył, a nawet i trawersował |’azem cnfynł szeregiem. 
Trafia s ię , że w tych ćwiczeińeh konie czasem się zatratują, 
ale pomimo tego nieodbicie je.st potrzebnem, aby kawaterja, 
do zmykania się, które konie giętkiemi czyni , wprawną b yła  
i żeby ruch len wykonywała razem nie zawsze po koniu. Nic 
bardziej nie razi, jak widzieć szwadron , który dla przybrania 
nieco pola na prawo lub na lewo, zmuszonym jest odłamywać 
się plutonami lub rotami, tam gdzie to przez zemknięcie sie 
nieco w którą stronę, w jednej chw ili, z łatwością wykonać 
można. Często .szwadronem w jeden szereg uformowanym 
manewrować potrzeba , posiłwać się w kiernuku ukośnym to 

w  jedną, to w drugą stronę nadając mu różne równania , 
dyrekcye , punktu oparcia. Tym  sposobem łatwiej błędy 
spostrzegać się dają, żołnierz uczy się lep ig  równania i postę­
powania wielkim frontem, bo potrzeba w tedy wielkiej uwagi 

lakuMtnośei , gdyż front jednoszcregowy bardziej jesz«-ze
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^oilpudu pTjwaniu; czasem i caT^ regiment tym sposobem 
wyrabiać potrzeba.

Przed kilką laty, Jenerał Seidlitz, kommunikowa-f mi swój 
projekt. M ia ł on pod swoim dowództwem w Szlązku, sto 
młodych dobrze wychowanych podchorążych : chciał ich 
zebrać w O hlau, gdzie była jego głów na kwatera; tam, ci 
młodzi ludzie byliby formowani i wyrabiani pod jego okiem, 
uczyli by sie języków zagranicznych, matematyki i t. p. równie 
jak wszelkich cwiczeń gimnastycznych , a na dwa miesiące 
przed rewią, gd y pułki zbierają się na manewra, każdy z nich 
wróciłby b y ł do swojego. Niezaprzeczoną jest rzeczą, że ludzie 
m łodzi, nie tylko że się nic po swych garnizonach nie uczą, 
ale nadto obyczaje ich psują się, przepędzając tylko czas po 
szynkach z mieszczanami i żołnierzami; w  szkole zas' tej wielkie 
mogliby byli robie postępy, nie narażając skarbu na wydatki 
znaczne. Urządzenie to, tak wielce korzystne dla kawaleryi 
przez intrygę nie przyszło do skutku. Utworzenie podobnego 
zakładu zaproponowałem także w W arszaw ie, lecz podług 
wszelkiego podobieństwa, temu samemu podpadnie on losowi, 
gdyż niepodobna jest młodego Polaka, w własnym  jego kraju, 
utrzymać w karbach karnos'ci. Za granicami Polski wybornym 
jest do wszystkiego , lecz uczucie wolnos'ci, a raczej swaw'oli 
tamże panujące nie pozwala mu poddać się jakimkolwiek 
ustawom wiążącym jego wolę.

ROZDZIAŁ III.

o  ODSTĘPACH.

Zdania w tym względzie jeszcze są podzielone. Formowanie 
linji pełnej, czyli w mur, od niedawnego dopiero czasu wpro- 
wadzonem zostało; przed ostatnią bowiem wojną zostawiano 
zawsze odstępy między szwadronami, i podług mnie dobrze
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robiono; pierwszy b y ł XiążeLudwik Badeński, który ich za- 
niechai w wojnie przeciwko Turkom.

Puysegur, zbyt mało z kawaleryą obeznany, chce aby omt 
formowała falangę bez odstępów, tak jak piechota , i żeby 
obiedwie bronie jednakowem chodem uderzały ua nieprzyja­
ciela ; przypuszcza równie iż linija pełna wpadając na liniją 

w połowie tylko zapełnioną, niezawodną mieć będzie korzyść, 
gdyż szwadrony znajdujące się naprzeciw odstępów przez zaj­
ście półszwadrouami na prawo i na lew oo, skrzydła nieprzyja­
cielskie szwadrony, w chwili gdy znajdujące się naprzeciw nich 
z frontu uderzą; jakkolwiek pozorne'm zdaje się to twierdzenie, 
łatwo jednak zbitem bydź może. Z resztą , uważam liniją 
w połowie zapełnioną, równie jak Jinijąpełną, za niedokład­
ną i nieradzę bj najmniej, żadnej z nich używ ać.'

Król pruski, zdaje się przekładać metodę Puysegura, i mo­
że bydź że z własną szkodą; gdyż jazda jego, kiedy tylko tym 
sposobem szarże swoje wykonywała, zawsze prawie odpartą 
bywała, nawet po szczęśliwem pierwszem uderzeniu. Linija 
pełna, nieporządku staje się tylko przyczyną nawet na musz- 
tize; w prawdzie w  pokoju jazda, wprawiona dobrze mane­
wrować bez odstępów, dokładniej jeszcze będzie to wykony­
wać z odstępami; lecz gdy Jenerałowie i Officerowie dowo­
dzący, rzadko ośmielają się przed nieprzyjacielem inacze'j ma­
newrować, jak w pokoju wojsko b yło  wprawionem, nie wcho­
dząc częstokroć w wartość raz przyjętej metody: ntrzyrnuję iż 
odstępy zawsze trzeba zachowywać, a to z następujących przy­
czyn :

1° Koń z powodu długości swojej będąc w szeregu,na miej­
scu się zwrócić nie może tak jak człow iek.

2“ Linija pełna dochodząc do nieprzyjaciela rzadko będzie 
w porządku, można nawet powiedzieć, że nigdy; bo jeżeli 
tylko chce cokolwiek prędzej postępować , każda , choćby 
najmniejsza przeszkoda, sprawi nieporządek w części napoły- 

kającpj j'ą, a ten niebawnie, ogółowi jako jedną całość skła-
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dającemu, koitnuutiikuje sio. Przeciwnie, altakując ż od*top:i- 

mi, każdy szwadron stanowi caiość oddzielną, mającą swą 
wiasną s i i ę ; na wypadek gdyby niektóre szwadrony b y iy  
pobite, nie idzie zate'm aby inne, nie formując z temiż jednej 
i tejże samej massy, koniecznie siq równie uszkodzoneini zna­
lazły, jak to w szyku pefnym nastąpić musi.

.3° Szwadzon, mający odstępy po obydwóch stronach, jeżeli 
postępując natrafi na jaką przeszkodę, będzie móg‘f  ją ominąd, 
pociągnąwszy się nieco w prawo lub w lewo, albo też odłama­
wszy się od środka, lub skrzydeł; nie zawsze będzie zmuszony 
zostać' między linijami,i nigdy to innym szwadronom czuc'się 
nie da.

[\? Linia pełna żadnym sposobem pływania w marszu uni- 
kną̂ ć nie jest w stanie, jedno nic psuje w  niej porządek. Jeżeli 
mniema że jest za nadto ściśnioną, chcąc temu zaradzić łatwo 
pęknie,a w tedy chcąc prędko zamknąć otwór,zb\ja sic i kształci 
grupy, tak dalece; że częstokroć' caie szwadrony muszą się 
naprzód wysunąć, lub wstrzymując konie zostać w tyle, bo im 
jest niepodobna wejść w właściwe miejsce, bez zatrzymania 
całej łinji, co b y ło b y  zbyt niebezpiecznem przedsiębrać gdy 
linija w pełnym  pędzie, już niedaleko od nieprzyjaciela się 
znajduje, i lepiej ją już wledyztemi niedokładnościami zosta­
wić ; ale zatem pójdzie, że choć uderzenie będzie pomyślnym 
skutkiem uwieńczone, szwadrony znajdą się w  badrzo wielkim 
nieporządku. Prędkie zebranie szwadronu po .szarży, jest 
rzeczą bardzo ważną , a uskutecznić to , znajdując się bez 
odstępów, prawie niepodobna. Jeden koń będzie obrócony 
w jedną stronę, drugi w drugą, szeregi są pomięszane ; tu 
niechce się tratować leżącego żołn ierza, tam trzeba podnieść 
rannego ofFicera; słowem zwycięzki szwadron, powtarzam to, 
w wielkim zawsze znajduje się nieporządku, któremu jak naj­
prędzej zaradzić jest rzeczą nieodzowną; a jakże to dokonać 
bez odstępów ? Konie są zbyt długie, aby je inaczej jak przez 
obrót czterina w potrzebną zwrócić stronę; mając odstępy,
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można zawsze rozeniknąc sie nieco ku skrzydroin i w mgnie­
niu oka nieporządkowi zaradzić. Równie w lym przypadku, 
gdy linija*pe‘rna wysyła nieco rot na harc z nieprzyjacielem lub 
w pogoń za nim, a roty te rozsypane, zostaną do ucieczki 
zmuszone, z jakąż trudnos'cią dostaną się w swoje miejsca? 
i jakiego zamięszania to może się stać powodem ? Linija pełna 
prawdziwą jest falangą i massą zawsze zbyt ciężką, do wyko­
nania szybkiego ruch«, co odbiera kawaleryi całąje'j wartość, 
która na prędkich i silnych uderzeniach zależy.

Podług Puysegura,szwadron lihji pełnej, znajdujący się na 
przeciw odstępu w linji nieprzyjacielskiej, powinien od środka 
zajść w prawo i w lewo, i wszesdłszy w zostawiony odstęp, 
uderzyć na skrzydła szwadronów linji przeciwnej, w połowie 
łflko zapeinionej; lecz tymże samym ruchem, szwadron ten 

swoje dwa skrzydła podaje drugiej linji nieprzyjacielskiej, 
która znalazłszy szw^adrony linji pełnej w nieporządku wyni­
kłym z wykonania zajścia, przewróci ją niezawodnie, byle 
tylko nagle bez wabania się uderzyła. Linija w  połowie zapeł­
niona dla zbyt wielkiego oddalenia, w którem się szwadrony 
między sobą znajdują , równie jest nie do naśladowania ; 
wziąść przeto potrzeba środćk między terni dwoma systemata- 
mi i naznaczyć szwadronom odstęp,dwudziestu do dwudziestu 
pięciu kroków, dla nadania im więcej wolności po skrzydłach; 
a i tak częstokroć wydarzy się, że w  skutku najmniejszego 
zboczenia z kierunku, odstępy te za zbliżeniem się linji do 
nieprzyjaciela , zapełnionemi się znajdą. Mając te odstępy 
można się pociągnąć w prawo lub w lewo, a nawet szwadron 
pobity, nie w prowadza w zamięszanie innych .szwadronów 
i niepowiedzenie się to, łatwo przez jeden szwadron drugiej 
linji naprawione bydż może. W  falandze zaś, każde nieszczę­
ście wspolnem jest wszystkim szwadronom , gdyż siła leży 
w całej falandze i przytrafione wstrząśuienie jednej części, 
nieomieszka zię dać czuć wszystkim innym. Gdy pierwsza 

linija pełna pohitą zostanie, przewróci niezawodnie w ucieczce
(A rk : 3.) '
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drugą swą liniją, chociażby ta w p ołow ie tylko zapełnioną 
byia, gdyż w zamieszaniu , niepodobnem jest massle takiej, 

nadewszystko gdy nieprzyjaciel siedzi jej na karku, przecisnąć 
się przez odstępy linji wspierającej 5 wtedy każdy w konia 
tylko swojego ufa, i umyka sam nie wiedząc gdzie, co mi się 
częstokroć widzieć zdarzyło. Jeżeli dowmdzca linji z odstępa­
mi, lęka się przez liniją pełną bydź pobitym , niech o JolubĄo 
kroków z ty łu ,  naprzeciw odstępów swoich, postawi małe 
oddziały z 20 ludzi złożone, chocby w jeden szereg tylko, te 
będą dostateczne do przeszkodzenia oskrzydleniu jego szwa­
dronów, bo chcący wykonać ten ruch nieprzyjaciel, podawał­
by bok tym małym oddziałom. Może także, jeżeli to w oli, 
postawić drugą swoją liniją o kroków 100 za pierwszą, wtedy 
także, Unija pełna , nigdy wyżej wspomnionego manewru 
wykonać się nie ośmieli.

Zokończę rozdział len uwaga, iż gd y siła  kawaleryi zależy 
od prędkości ruchów , gwałtowności uderzenia i porządku 
zachowanego we wszystkich poruszeniach , wypada starannie 
wystrzegać się wszystkiego tego , coby jej podług tych zasad 
działać prze.szkadzało i najmniejszego nieporządku powodem 
bydź m ogło.

ROZDZIAŁ IV.

o  Z W YC ZA JN E M  NACIERANIU, I U DERZE NIU ( C H O c ) .

Gdy Kaw alerya, ustawia się w miejscu z którego natarcie 
wykonać m a, dowodzący na to najbardziej uwagę zwrócić 
powinien, ażeby front jej b ył rów noległy  do nieprzyjaciel­

skiego.
Każdy dowódzca szwadronu, naznaczony mieć powinien 

punkt w który ma attakować^ nie zachowuiąc tej ostrożności, 
mogłoby się w ydarzyć, że kilka szwadronów poszłoby na
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jeden punki, co wielkiego nieporządku, przed dojściem nawet 
do nieprzyjaciela staioby się powodem. Jeżeli wzgórza lub 
krzaki, niedozwalaja widzieć wszysł.kicb oddziuiów nieprzy­
jacielskich, które się ina altakowac , wskazuje się oftlcerom 
szwadronów, dom , wzgórze, lul» w ieżę na którą ma się kiero­
wać attak; jeżeli zaś nieprzyjaciel na zupełnie odkryłem znaj­
duje się miejscu , natenczas wskazuje się każdemu szwadron, 
licząc od praw'ego lub lewego, na któren ma nacierać. Nim 
się ruch zacznie, trzeba żeby te punkla attaku, wszystkim , 
nawet żołn ierzom , b y ły  wiadome; gdyż inaczej, na przypa­
dek gdyby officerowie przed frontem znajdujący się, w chwili 
gdy szwadron galopem już postępuje, rannemi luh zabitemi 
zostali, ten m ógłby się z pobocznym skrzyżować; co nie na­
stąpi, gdy punkt attaku wszystkim znaiomy będzie. Officero- 
wi zaś będącemu na skrzydle, zbyt trudno b yłob y dojść 
przed front dla zastąpienia dowódzcy , gdy szwadron pełnym 
idzie galopem. Przypuszczam tutaj, że Jenerał dowodzący 
zrobił rozporządzenia, dla zapewnienia swoich skrzydeł 
i zagrożenia nieprzyjacielskich, a o którynh w oddzielnych 
rozdziałach, m ówić będę ; nadmienię tylko, iż bynajmniej nie 
ma potrzeby zastoso\vywać się do swej piechoty, dosyć będzie 

jeżeli ta w tej chwili, na siebie ściągnie ogień dział nieprzyja­
cielskich i tymże wzajemnie odpowiadać będzie, przez co 
zrobi gatunek d yw ersji i przeszkodzi, aby c a ły  ogień na na- 
cieraiącą jazdę nie b y ł wywarty. Jazda przeto rozpocznie 
ruch, gdy ju ż ogień dziaiowy z obu stron rozpoczętym zosta­
nie , ale odtąd przestaje już regulować się do swej piechoty, 
tej wiele ułatw i działanie, spędzając jazdę nieprzyjacielską, 
bo flank jego piechoty zostanie na powietrzu , tak jak sie to 
zdarzyło w końcu bitwy pod Pragą, i co tę bitwę na korzyść 

naszą rozstrzygnęło. Tak manewrując Jen. .Seidlitz ; w bitwie 
pod Rosbach ; z samą tylko jazdą , która nawet od piechoty 
swej się oddaliła , odniósł najszczególniejsze a razem najzu­
pełniejsze zw ycięztw o, i tym sposobem, sama jazda mażę je
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odnosić, jeżeli si»̂  tylko 7. przeciwno jozdą uwinie. Jenerał 
powinien mice przy solńe, tlla rozwożenia rozkazów , office 
rów sTużUowych, lub też adjutanlów zw iniiycb i na dobrych 
koniach, jako leż trębacz-ii dla dawania sygnałów, które wszy­
scy inni powt.arzają. Scidlitz, bardzo .sprawiedliwie^ m iewał 
także rv takich zdarzeniach przy sobie kilku huzarów, 
któivy go nigdy nie odstępy wali —  Przy attaku kor­
pusem kawaleryi nieprzyjacielskiego, za pierwszym danym 
apelem, ohiedwie linije i rezerwa ruszają z miejsca wyrównane, 

stępą; za drugim apelem który dwa razy powtórzonym hyc 
powinien, wszystko w kłus wchodzi; druga linija i rezerwa już 

ciągle idzie tym chodem; za trzecim iiakoniec, który razy trzy 
powtórzonym b yć  ma , o i 5o kroków Inh 200 od nieprzyjacie­
la pierwsza linija przechodzi w galop , a gdy znajduje się o 70 
lub 80 kroków, ^ychodzi w wielki galop bez popuszczenia 
jednak zupełnego cugli, gdyż nie w^szystkio konie równo 
biegają , przybywszy dopiero o krokow dwadzieścia, wypusz­
cza sic już zupełnie jak tylko można najmocniej, dla dania 
stanowczego ciosu; drugi szereg dopiera ile możności, jak 
gdyby pierw.szy przewrocie chciał: to technicznym wyrazem 
nazywya się fournir le choc. Żołnierze pierwszego szeregu 
podnoszą pałasze na wysokość twarzy, wyciągają ramiona, 
zwracając koniec pałaszy ku oczom nieprzyjaciela i wykręca­
jąc nieco rękę, aby ją rękojeścią zasłonie , przytem wznoszą 
się nieco w strzemionach z naprzód pochylonem ciałem, 
i starają się pchuąc człowieka Inb konia na ktorego wpadną; 
słowem biją się jak mogą nailepiej, zadaj.ąc czy cięciu czy 
pchnięcia, a tym sbosobem starcie bardzo prędko się iłkoń- 

ezy.

(1) Za F ryd eryka I I . zwyczajnie stawiano w szyku bojowym po 
ol»u stronach piechoty korpusa kaw aleryi, co nazywnao skrzydła 

kawaleryi i m ałą rezerwą lej broni za środkiem  piechoty. tV kor­

pusie pierwszą linija stanowiły kiry.siery, drugą dragony w więk­

szych odstępach, trzecią czyli rezerwę, dragony lub huzary.
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Po rozbiciu nicprzyjacielii, IraJji się zbiór postępując ci;}gtii 
zwolua naprzód ; t\iii sposobem zebranie się więcej będzie 
niatwione, jak zatrzjmując się na miejscu; lecz trzeba spieszyć 

się i nie wglądać zby tecznie,czy każdy na lem samem co przed 
.ittakiem, znajduje się miejscu; za danym znakiem przez trę­
baczy, galopem dochodzi się nieprzyjaciela, nie dając mu czasu 
do rozpoznania się , i nagiem uderzeniem przewraca się druga 
linija, korzystając z przerażenia i nieporządku wynikiego 
z porażki pierwszej. Pobiwszy i drugą Uniję , trą̂ bi się znowu 
zbiór, porządkuje się i przedłuża potem ściganie nieprzyjacie­
la, bez rozpierzchania się i zbytecznego pos'picchu, ażeby ko­
nie nie straciły  oddechu; zbliżając się dopiero do jakiego 
ciasnego przejścia, przez które uciekający iśc muszą, trzeba ich 
naprzeć' z wszelkicm jakie tylko zrobić można wysileniem , 

gdyż tam nieprzyjaciela o największe straty przyprawie' można 
i najwięee'j wzią ś̂c niewolników. —  N iektórzy oflicerowie ka- 
waleryi są zdania, ażeby za pierzcbaja^cym nieprzyjacieleni 
po plutonie z każdego skrzydła szwadronu w pogoń wysłać ; 
gdy jednak teraz tak znaczna liczba huzarów i lekkich drago­
nów się znajduje, lepiej będzie im to ściganie nieprzyjaciela 
poriiczyc, wspierając ich jednak częścią ciężkiej jazdy.

Jenerał kommenderujący, widząc że jazda nieprzyjacielska 
nie jest już w stanie ukazać się na pow rót, robi zajście pierw­
szâ  swą liniją, i wpada z boku i z ty łu  na piechotę nieprzyja­
cielską , lecz p odług mnie, lepiej jest użyć do tego obudwócb 

linji, i jak już nieprzyjacielska jazda przepędzoną zostanie; 
oddzielić czes'c szwadronów pierwszej lin ji, aby w kolumnie 
szwadronowe'j, na skrzydło drugiej linji nieprzy^jacielskiej pie­
choty w padły, a inne szwadrony drugie'j lin ji, ażeby to usku­
teczniły na piechotę pierwsze'j linji. Szwadrony te proste 
tylko zajście, w prawo lub w lewo zrobią, sto.sownie do tego, 
w którą maią uderzyć stronę. Uderzenie na piechotę bez 
zwłoki wykonanem byc powinno. W  czasie attaku, druga 
linija o 25o lub 3oo kroków za pierwszą kłusem  postępuje,
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i wchodzi w galop tylko lut przypadek,jeżeli do attaku iść ma; 
unikać ona powinna trałowania zniconych z koni i rannych, 
leżących na pobojowisku; zachowrywac będzie odstępy mię­
dzy szwadronami,na całą długość szwadronu. Rezerwa jeszcze 
większe odstępy mieć powinna, i nie powinnaby nigdy hyc 
za linijami, ale zewną t̂rz. Zołniei^ze drugiego szeregu, końce 
swych pałaszy w  górę podniesione lu iecb ę d ą , ażeby nieu- 
szkodzić poprzedników swoich. W ystaw ie sobie łatwo mo­
żna jak mocne bywają uderzenia jeźdców w szeregu; sądził­
bym przeto że przyjęcie na powrót w użycie butów palonych 
b yłob y korzystnem. Powszechnem dosyć jest mniemanie , że 
kawalerya zbyt rzadko, a prawie «igdy do rzeczywistego 
starcia się nie przychodzi, ponieważ jedna strona ustcpuie 
nim druga wpadnie na nią. Lubo to się często przy trafia, jed­
nak za ogólną zasadę przyjęte być nie może, i mało bitew wi­
dzieć można, gdzieby choc' częściow^ego starcia nie było.

To jest wszystko, co o attaku zw y k ły m  kawałeryi w otwar­
łem polu do powiedzenia miałem , a ćo wielkim attakiem na ­
zywają. Stawając do boju w przyjętym porządku, to jest 
kawalerya po skrzydłach, a piechota we środku, i gdy nie 
ma przeszkód; dobroć jazdy, zwinność jej i porządek w jakim 
dochodzi nieprzyjaciela, nie tylko powiedzenie się natarcia , 

ale najczęściej i los bitwy zadecyduje. —  Za główną zasadę 
przyj;m koniecznie potrzeba, że jazda w każdem położeniu, 

gdv widzi że nie może uniknąć starcia, nigdy go w miejscu 
czekać nie powinna , bo z pewnością byTaby przewrócona, ale 
przeciwnie, jak tylko spostrzeże że nieprzyjacielska jazda ruch 
zaczyna, powinna z swej ktrony is'ć naprzód i wpaść na nią. Od 

czasu gdy liczba dział tak powiększoną z o sta ła , wątpię ażeby 
jazda w szyku wyżej wskazanym, bić się m ia ła , wątpię nawet, 
żeby ją nadal w pierwsze'] linji stawiano. Za nadto teraz by­
wa dokładanego starania,dla zabezpieczenia wszelkiemi sposo­

bami skrzydeł piechoty, żeby jazda m ogła się spodziewać 

tuk łatw'ycb jak dawniej korzyści.
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ROZDZIAŁ V.

O SKRZYDŁACH.

Skrz^idła są sfabą stroną każdego oddziafu , przeto na za­
bezpieczenie ich największą uwagę zwracac należy; piechota 
więcej ma w tein ialwości iak kawalerya, bo może się bic 
uieruszając się z miejsca; może się ona zabarykadować, oko­
pać; nżyc jako obrony, płotów i stu innych podobnych, przez 
położenie nastręczonych przedmiotów, a które tylko zawa­

dzałyby kaw aleryi, gdyż ta, jak wyżej powiedziałem, nie 
powinnai nie może czekac w miejscu natarcia ; owszem z na­
tury swojej , zawsze obowiązaną jest iśc naprzód, a zatem nie 
może korzystać z takiego oparcia,którego zachować nie może. 
Jeżeli ma przed sobą przeszkody, które nie dozwalają nleprzy- 
jacielskie'j jezdzie dojść' do niej, również ze swojej strony nie 
będzie ona m ogła iśc'na jej spotkanie, a piechota nieprzyja­
cielska, bez niebezpieczeństwa będzie się m ogła zbliżyć i o- 
gniern działowym  zmusić ją do opuszczenia stanowiska. 
W  ogóle prawie jest niepodobna, aby kawalerya, która we­
dług przeznaczenia swego chce działać to jest iść do szarży , 
m ogła d ługo z jakiegokolwiek punktu oparcia , zasłaniające­
go jej skrzydła korzystać, bo rów, p łot, wąwóz i t. p. które 
ją zasłaniają fam gdzie stoi, nic będą się rozciągały do miej­

sca w którem ma wpaść na nieprzyjaciela ; przeto dla zabez­
pieczenia skrzydeł inne środki przedsiębranemi być powinny.

Gdy w obozie piechota we środku , a jazda po skrzydłach 

jest postawiona, dla wzmocnienia skrzydeł jazdy, Król pruski, 
zw ykł stawiać na je'j zewnętrznych bokach kilka batalionów 
grenadierów; gdy zaś ma przyjść do bitwy w otwarte'm polu, 
bataliony te zwracają się przez pół obrotu i łączą ze swą pie­

chotą, z którą wtenczas podłużny czworobok formują. Parę
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głównych jjrzyczyu powodowano go do tego uianewni, 
pierwsze, żeby zatrzymać jazdę nieprzyjacielską, gdy ta otrzy­
ma górę i śc ig a , bo jak przyjdzie na w ysokość piechoty , rzę­
sistym ogniem z ilanku przywitana , zwrocie się będzie zmu­
szoną, i skrzydïo  pobite zyska czas do zebrania się, co się 
Prusakom w bitwie pod Kollin, a Austryjakom pod Leuthen, 
wydarzyîo. Druga przyczyna jest : że bataliony te, pobitym 
swoim szwadronom , nie pozwolą rzucie się między linije 
piechoty, ( ‘ ) gdzieby goniąca jazda nieprzyjacielska, równie 
za nią w pad ła, a co do zupełnego rozprzężenia dałoby nieza­
wodnie powód.

Następujące'mi sposobami, można samą jazdą skrzydła iej 
zabezpieczyć'.

1° Stawiaja^c drugą linije tak, żeby za pierwszą występowa­
ła  (^deborde ); a rezerwę, jeżeli to być m oże, tak żeby całym 
swym frontem wystawała nad obie linije; lubo dotąd, nie 
wiedząc dla czego , przeciwnie się zawsze stawiano.

2° Staw’iajâ c za skrzydłami, między linijanii, o too lub i 5o 
kroków, kilka szwadronów któreby o. długość swoją za nie 
wystawały; te wpostępowaaiu naprzód, m ogłyb y przedłużyć 
pierwszą liniję, gdyby tego była potrzeba, jednakże bezpiecz­
niej będzie żeby się z tyłu pozostały, i tym sposobem były 

zawsze w pogotowiu protegowania jej flanku.
3“ Postawić można na skrzydle linji p u łk  buzarów,lub 

inny lekkiej jazdy w schody, tak aby szwadrony, o połowę 
frontu swojego w ystawały nad popi-zedzające ; tym sposobem 
ostatni szwadron będzie najwięcej zewnątrz linji wysunięty. 
Z  takiego szyku w mgnieniu oka rozwinąć się m ożna, pierw­
szą liniję p rzed łu ży ć,! skrzydło jej zasłonić.

Nakoniec, lyiieć można lekką jazdę, zewnątrz, i w tyle linji, 

téj powinnością będzie, uważać na skx’zy d ło  które ma prote­
gować', a jeżeli nie ma w tym względzie nic do czynienia,

(') W  owym czasie zawsze rozwinięte w czasie bitw y.
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może z swe] strony, starać się dostać na tlank nieprzyjacielski, 
lub też wymijając ciężką swoją jazdę, gdy ta odniesie zwycięz- 
two, ścigac uciekających.

Zdarzenie w bitwie pod Pragą jako przykiad opisuję : 
Jewe skrzydło kawaleryi naszej, dotykało stawu, który 
w tej chwili zapezpieczając jej flankę, stawiał ją, w możności 
przyjęcia w  miejscu attaku. Pan H adig z huzarami swojeini, 
formował hak napraód ( potence ) okrążając staw ten, który 
kończył się nie dalej, jak na sto kroków poprzed frontem na- 
szymj tym sposobem postępując ku nieprzyjacielowi, flank 
tymże huzarom poddać zmuszeni bylis'my; myślano że się 
temu zaradzi , postawiwszy na skrzydle linji pięć'szwadronów 
w kolumnie. Lecz niebyło to dos'ć dla zapobieżenia złem u, 
gdyż szwadrony te , minąwszy staw nie m ogły  rozwinąć się, 
bez dotknięcia prawie lewe'm swe'm skrzydłem szwadronów 
Hadiga, i bez wystawienia go tern samem; pomimo tego wy­
padało koniecznie naprzód postępować. Ja postawiony by­
łem z pięcioma szwadronami huzarów, po za lewem skrzy­
dłem piechoty naszej, z poleceniem działania stosownie do 
okoliczności; nie maiąc w tej chwili nic tam do przedsiębra­

nia, podjechałem osobiście z Jenerałem INormann, do pierw­
szej naszej linji, dla zobaczenia rozporządzeń zrobionych 
przez księcia Schóneich i zaraz odkryłem  błędy onychże, 
a zwróciwszy na nie uwagę Jenerała Jiormann , dowodzcącego 
drugą liniją, prosiłem g o , aby rozkazał kilku szwadronom 
dragonów, zajść na lewo, i obejść staw dla wpadnięcia na 
huzarów hak tworzących, i gotowych okrążyć lewe skrzydło 
nasze, skoroby sto kroków naprzód się posunęło. Jenerał 
ten zbyt się w a h a ł, i zdawał .się albo nie rozumieć mnie, 
albo też być zupełnie na to co wypadnie obojętnym. Ja wró­
ciłem do pięciu moich szwadronów i wytłómaczywszy ofll- 
cerom p o w ó d , zniewalający mię do opuszczenia naznaczonego 
miejsca , przez zwrot w lewo rotami wyruszyłem  ; dla powięk­

szenia frontu, uformowany już w dwa szeregi byłem znuv
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sion^ pobnic jeszcze wielkie odstępy iiiiędzv szwadronami; 
obszedłszy staw , ten został po mojej prawej stronie. Pan 
Hadig w idziai mój ruch, a niaiac dużo huzarów , oddzielić 
się z ośmią szwadronami dla uważania mnie , nie naruszając 
swego baka. Minąwszy staw, zbliżyliśmy się do siebie , i cią­
gle idąc ko ło  siebie przysparzaliśmy chodu starając się okrą­
żyć wzajemnie, ja chciałem się dostać na jego prawe skrzydło 
a on na moje lewe. Tymczasem kawalerya nasza ruszyła z 
miejsca i poszła do attaku, a lubo pierwszą liniję nieprzyja­
cielską przew róciła, wzięta z boków zmuszoną została do 
odwrotu, Huzary Hadiga którzy szli ko ło  mnie dali do mnie 
ognia z karabinków nie zatrzymując się, co im dosyć łatwo 
było , gdyż idąc w prawo, mieli mnie na lewej stronie; jed­
nak mimo zbyt m ałe'j, bo ledwo sto kroków wynoszącej, 
odległości w której się odemnie znajdowali, nikt z moich ra­
nionym nawet nie został; wyprzedziwszy ich o długość pół 
szwadronu, zwróciłem się , uderzyłem na nich i rozbiłem. 
W pogoń za niemi wysłałem dwa szwadrony, a z trzema 
zaszedłem w prawo i przyparłszy do staw u, który obszedłem 
prawie do koła i który ciągle miałem po prawej stronie, 
kilka szwadronów nieprzyjacielskich,zmusiłem je do poddania 
się w c h w ili, gdy te przeszedłszy przez szerokie moje odstę­
py, również cokolwiek naszych do tego stawu przyparłszy, 
zrąbać lub do poddania się zmusić chciały. Udałem się póź­
niej ku prawnemu skrzydłu kawaleryi Austryjackiej, która 
lubo nadto poważnie, jednak bez w ielkiego porządku naszą 
ścigała; b y ły  to grenadiery konne, ile mi się zdaje dowodzo­
ne przez Purpuratego , widząc mnie zagrażającego ich skrzy'- 
dło , zatrzym ały się, i już dalej z miejsca nie ruszyły, lubo 
nie miałem więcej nad dwieście koni, bo reszta oddziału mego 
była zatrudniona zbieraniem niewolników, koni i t. p. Król 
Pruski dowiedziawszy się lubo dość późn o, o moim tym ma­
newrze , znalazł go dobrym , i w chwuli rozpoczęcia attaku 
pod Kolliiiem , gdym wrócił z rozpoznania które w 700 koni
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i\i tlo ujścia Zaasawj w Moidawę uskuteczniłem , powiedział 
mi , że tak dobrze skrzydło jego pod Pragą zasłaniałem , że 
i teraz, spodziewając się iż to samo uczyn ię, zostawia mi od­
dział mój dla działania na lewem skrzyd le, stosownie do tego 
['ak mi się zdawać będzie. —  Opisivfem to zdarzenie nie dla 
szczycenia się, niem, lecz dla pokazania jak sobie av podo­
bnym wypadku zaradzić można.

W  ogólności myli się kto mniema, że przedłużając liniją, 
skrzydła swe zabezpiecza, gdyż jak bądź będzie długa linija, 
zawsze skrzydła  mieć będzie. Jeżeli te nie są zabezpieczone 
przez położenie lub umocnienia i najdłuższa linija, czekająca 
w  miejscu attaku nie poruszając się , oskrzydloną z łatwością 
zostanie.

KOZDZIAŁ VI.

o  ROZWUANIACH I O MARSZACH.

W  marszu każdy oddział kawaleryi, m ały  czy duży, iak 
w wojnie jak i w pokoj umieć, powinien swoją przednią i tylną 

straż, równie jak małe patrole po bokach, na wysokości 
czoła maszerujące,które stosownie do położenia miejsca,inniej 
lub więcej się oddalają i wchodzą na wzgórza, z których o po­
dał wszystko rozpoznawać mogą. '—  Lubo w czasie pokoju 
ostrożność' ta zdaje się nie potrzebną, służy jednakże dla po­
kazania żołnierzom  i offieerom, jak postępować' powinni gdy 
są przed nieprzyjacielem. Wiele o sposobie tym mienia się 
na ostrożności tak we dnie jako i w  n ocy, pisano; szczegól- 
nie'j zalecającem się'w tym względzie , jest dzieło P. Birac.

Maszerując ku nieprzyjacielowi dla zbliżenia się do niego, 
lub wydania mu bitwy, gdy położenie miejsca nie sprzeciwia 
się temu, formuje się mocną awangardę złożoną z piechoty 
f |ękkie'j ja zd y , biorąc ją podług dzisiejszego systematu z
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korpusu rezerwowego, złożonego z grenadierów lub teżintie- 
go wyborowego wojska. Powinnością aw angardy jest : starać 
się zając korzystne stanowisko, z którego by  pochód wojska 
zakrywać m ogła i w którem na przypadek nieprzyjacielskiego 
attaku,utrzymać się byłaby w stanie, aż do nadejścia główne­
go korpusu. Przypuszczając że znaczny korpus kawaleryi, 
zbliżając się do nieprzyjaciela w równinach , maszeruje sześcią 
Inb ośmią kolumnami, z których cztery pierwszą liniją, a cztery 
drugą składają i żc odłamanie nastąpiło od prawego, czoła 
kolumn drugiej linji postępują po za kolumnami pierwszej, 
linji, aż do miejsca, w którem już rozwijać się i w szyku bojo­
wym stawać wypada. W  tedy kolumny drugiej linji, ciągną 
się wprawo i czoła ich stają na wysokości szóstych szwadro­
nów kolumn pierwszej lin ji, jeżeli te jeszcze nie zostały ściś­
nięte na cz('ła dla ułatwienia rozwinięcia się. Gdy tu przy­
puszczam że wszystko od prawego m aszerow ało, przeto roz­
winięcie w lewo nasla^pi; tego kolumny pierwszej linji nie 
mogłyby uskutecznić, gdyby kolumny drugiej linji, po lewych 
ich stronach się znajdowały, bo te zajm owałyby miejsce na 
którem pierwsza l/nija ma się rozwijać; zkąd wielkie, natu­
ralnie, powstałoby zamieszanie, z drugiej strony, gdyby w 
chwili rozwijania, czoła kolumn drugiej linji, nie znajdowały 
się na wysokości szóstych szwadronów kolumn pierwszej linji, 
jak się wyżej powiedziało, lecz za ogonami ich, miałyby 
nadto wiele drogi do rdbienia ustawiając się w szyku bojo­
wym , osobliwie gdyby kolumny pierwszej linji b y ły  mocne. 
Z  tych przeto powodów znajdować się powinny po prawej 
stronie poprzedzających kolumn i na wysokos'ci szóstych ich 
.szwadronów; a tern samem znajdą się czoła tych kolumn na 
wysokości gdzie druga linija m asie ro zw ija ć , to jest w odle­
głości którą trzeba zachować od pierwszej. Stosownie do tych 
zasad, na przypadek gdy odłamanie nastąpiło od lew ego, 
a leni samem rozwijanie w prawo nastąpić musi, kolumny 
dvugiej linji, .stawać powinny iia lewej stronie poprzedzających.
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Jedna koliimiia z dwiulziestu a nawet i wiece'] szwadronów 
zroż<ma, czy piawem czy lewem skrzydłem  na czele idąca, 
¿wielką łatwością w prawo, w lewo, lub na środek rozwiniętą 
bvc może. Te rozwinięcia różnemi sposobami wykonać się 
dadzą, jak to regulamina wskazują.

Maszerując ku nieprzyjaci^owi lub manewTując kolumnami, 
czoia ich powinny się jedne do drugich stosować', i ile grunt 
pozwala, zachowywać między sobą odstępy, ażeby w czasie 
rozwijania wszystko b yio  w porządku , i bez za wielkich mię­
dzy sobą ja k i między linijaini odstępciw. C zoia kolumn kro­
kiem zw ykłym  maszerować powinny, ażeby końce bez przy­
spieszenia chodu iśc za niemi m ogły ; co najczes'ciej wydarza 
się przez niedbalstwo olficerów, którzy nie dosyć uważają, żeby 
dqglc zostawać w równym chodzie. D osyć jest aby jeden 
z nich zatrzym ał się nieco przed swym oddziałem, dla zapa­
lenia fajki lub innej jakiej przyczyny, żeby równość ruchu w  
postępujących z ty łu  straconą została ; jeżeli kroku zechce 
przyspieszyć dla odzyskania straconego odstępu , następujący 
toż samo zrobić są zmuszeni,! t. d. słow em , w kolumnie 
nikt się zatrzymywać nie powinien.

Przeszedłszy cias'nine ( defile') czoła kolumn jak najwolniej 
postępować' powinny, dopóki cała kolumna jej za sobą nie zo­
stawi ; w tedy dopie'ro nieznacznie do zw ykłego chodu się 
powraca.

Maszerując w kolumnie ku nieprzyjacielowi, nim się na 
strzał armatni do niego zbliży, plutony czyli cwleró szwa­
drony dochodzą tak , ażeby żadnegopomiędzy niemi nie po­
zostało odstępu ; officerowie i podofficerowie nie stojący w 

szeregach wychodzą z kolumn, ażeby nic nie przeszkadzało 
ich ściśnięciu , między pułkami i szwadronami dziesięcio kro­
kowy tylko odstęp zachowanym hyc powinien. Po cze'm daje 

się komenda « Formuj szwadrony » co się podług przepisów 
musztry, które wszędzie prawie są jednakowe, wykonywa; 
lecz powinno to hyc' wykonane prędko , a ostatnie plutony
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dobi'ze wyuczone, wielkim galopem z ukosa wchodzą na swoje 
miejsca. N astępnie, postępuje się stępo , i szwadrony docho­
dzą tak ażeby między niemi tylko 12 kroków odstępu zostało. 
Tak ściśnione trzydzieści szwadronów, zdaleka będą się zda­
wać jak gdyby ich tylko 10 było, bo te maszezując z odstępa­
mi tyleby miejsca zajmowały. Tym  sposobem można wpro­
wadzić nieprzyjaciela w błąd względem rzeczywisle'j s iły , 
oprócz tego jest to potrzebne przy rozwijaniu, bo inaczej o- 
statnie szwadrony musiałyby długo galopować' dla dojścia 
na swe miejsca , i ich konie przed bitwą b y ły b y  już zmęczone. 
Manewrując wyżej wskazanym sposobem. Armija pruska w 8 
minut rozwiniętą być może , rachując od chwili wydania roz­
kazu, do rozwinięcia zupełnego, byle tylko liczba kolumn 
była odpowiednia sile armji. W  bitwie pod Lenthen Król 
pruski kilką kolumnami maszerując, przyszedł na przeciw 
prawego skrzydła Karola Xięcia Lotaryngskiegojpokazanie się 
ich tam miało za cel wprowadzenia go w b łąd  , jakoż istotnie 

spowodowało ono P . Luchesi do żądania w pomoc rezerwy. 
Lecz Król nie kazał się rozwijać i wszystkie czoła kolumn za­
szły razem w praw o, reszty ich zupełnie w tych samych 
miejscach zachodziły ( kolumny b y ły  prawem skrzydłem na 
czele ) tak że nie przestając is'ć krokiem zwyczajnym , czoła 
kolumn wszystkich, doszły do ogonów kolumn po ich pra­
wych stronach znajdujących się ; ciągle potem plutonami w 
prawo maszerując, wszystko znalazło sią w  szyku ukos'nyni, 
po przed lewem skszydłem nteprzyjacielskiem, w jednym 
momeucie rozwinięte, wyrównane i gotowe do boju podług 
rozporządzeń królewskich; a nieprzyjaciel nie m iał czasu nic 

przedsięwsiąć, dla sprzeciwienia się.
Jest jeszcze inny sposób zbliżenia się do nieprzyjaciela ; to 

jest przyjść do niego z boku w szyku bojowym. Cała armija 
robi ćwierć obrotu zachodząc na prawo lub na lewo plutona­

mi , a przyszedłszy na miejsce, które ma zająć znowu do frontu 
zachodzi. Tak zrobiliśmy pod P ragą, i pod Kollinem gdzie
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s-iliśray od lewego , i podobnie prawie we w słjstkicb innych 
bitwach. —  Reichenberg jest jedyne miejsce, gdzie rozwi­
nięci, i to bez żadnej przyczyny, zbliżaliśmy się do nieprzy­
jaciela. Dnia tego bito się w przeciwnym szyku od zwyczajnie 
używanego, to jest jazda w środku a piechota po skrzydiach 

arraji.
Maszerowanie linijami, jest jedyny sposób którego trzeba 

używać, idąc koîo pozycyi nieprzyjaciela C cotoyant), gdyż 

w każdej chwili można obrocie na niego , i znalesć się w na­
leżytym porządku do przyjęcia go, gdyby mu przyszła chęc 

uprzedzenia attaku.

ROZDZIAŁ Vir.

o  r o z m a i t y c h  s p o s o b a c h  o s k r z y d l a n i a  n i e p r z y j a c i e l a .

w  b itw ie, po zabezpieczeniu dostatecznem swoich skrzy­
deł najgłówniejszem staraniem dowodzącego Jenerała, byd 
powinno dostać się w bok nieprzyjacielowi. Jest tolrudnem 
do wykonania, jeżeli wojsko nie jest do tego zawczasu wpra­
wione i jeżeli się nie działa z wdelką szybkością. Przedsię­
wzięcie tego rodz,aju wykonać się koniecznie winno, nim mu 
nieprzyjaciel jest w stanie zapobiedz, a nawet nim go spo­
strzeże j przeto nie uda się to z kawaleryą ciężką której konie 
nie są wprawne do biegania. Pierwszy sposób oskrzydlenia 
nieprzyjaciela, jest: wystawie dłuższy od niego front, lecz 
musiałby byc bardzo niewprawny gdyby tego nie spostrzegł, 
lub zbyt słaby ażeby temu nie zapobiegł. Drugi sposób jest ; 
ażeby w  chwili kiedy już zaczyna się attak , dwa szwadrony 
ze skrzydła linji oddzieliły się zachodząc plutonami i jak naj­
spieszniej udały się na skrzydło nieprzyjacielskie. Król pruski 
kazał wykonyw'ac przed wojną manewr ten wojsku swojemu, 
lecz posuwając pierwszy szwadron prawego skrzydła, aż do
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drugiej linji nieprzyjacielskiej, t«kże we flankę wxiąśc
a przynajmniej jdj przeszkodzić, ażeby pierwszej linji bez wy­
stawienia skrzydła swojego, nie szła w pomoc; przez to 
szwadron który dostał się na skrzydło pierwszej linji nieprzy­
jacielskiej jest protegowany , a chocby to na chwilę tylko 
miejsce m iało, to i tak dosyć będzie, bo walka tego rodzaju 
w kilka minut rozstrzygniętą być m usi, gd yż W tym samym 
czasie i linija wpaść powinna na nieprzyjaciela. Zdaje tni się 
iż dobrzeby b y ło  w tyle linji zamaskować dwa inne szwa­
drony, któreby wstąpiły w miejsce tych co do zagrożenia 
skrzydeł nieprzyjacielskich z linji w y s z ły , i próżne to miejsce 
zajęły; lecz te ruchy powinny być ukryte przed nieprzyja­
cielem , ażeby celu ich nie przeniknął, i nie można na to ra­
chować że się ten manewr zawsze uda. Najpewniej będzie 
mieć kawaleryą lekką i zręczną, wykonywającąwszystkie ru­
chy z żywością i porządkiem.

Trzeci sposób oskrzydlenia je s t : mieć ustawiony na skrzy­
dle między dwomh swemi linijami, tak jak do zasłaniania 

flanków, regiment lekkćj jazdy w kolumnie plutonowej od 
prawego jeżeli jest na prawem skrzydle, a .od lewego jeżeli 
nalewem. Regiment ten w kolumnie postępuje galopem i sta­
ra się dojs'ć na wysokość skrzydeł linji nieprzyjacielskich; 
gdzie przybywszy zachodzi plutonami we front i uderza. Jeże­
li się tego uzna potrzebę, to pod zasłoną ro*zwiniętego jednego 
lub dwóch szwadronów, ruch się ten uskutecznia. W  tymże 
czasie linija dojdzie do nieprzyjaciela i rzecz w krotce rozstrzy- 
gnif t̂ą zostanie , gdyż w takich zdarzeniach jeden szwadron 
wysłany na skrzydło nieprzyjacielskie, może zadecydować, 
nie tylko wypadek attaku, ale i całego dnia tego. Kawalerya 
przeto dokładnie wprawioną być powinna aby kłusem i ga­
lopem w kolumnie, nie tracąc odstępów chodzić umiała; 
tak , ażeby na komendę « stój, do frontu  » przez proste zajście 
plutonami, wszystko w szyku bojowym na swojem miejscu 

się znalazło. Musztrując, należy kolumnami Avykonvwać
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lygzagi, póTkola i różnego rodzaju zakręty , dla wprawienia 
ludzi i koni. T o  nie jest rzecz iatwa ; nadewszystko trzeba 
zachowywać , aby na komendę kłusem lub galopem caTa ko­
lumna w jednym czasie ruszyła nakazanym chodem, żeby się 
nikt nic zatrzymywał, albo inaczej nie szedł jak powinien 
i żeby wszyscy zostali w równym ruchu aż do nowej komendy. 
V\'̂ ymaga to wielkiej uwagi ze strony officerów a nawet i żoł­
nierzy. Jest to istotnie jeden z najtrudniejszych manewrów, 
lecz oraz jeden z najużyteczniejszych, ponieważ tym sposo­
bem można udać się z regimentem a nawet z całe'm korpusem 
jazdy, tam gdzie się chce, nie naruszając porządku. —  Podo­
bny manewr zadecydował bitwę pod Rosbach, w której o- 
prócz tego Seidlitz korzystając z położenia, m ógł ukryć ruch 
dragonów swoich, którzy nie postrzeżeni wpadli na prawe 
skrzydło Francuzów.

Nakoniec ostatni sposób zagrożenia skrzydeł nieprzyja­
cielskich zasadza się, na ukryciu oddziału lekkej jazdy, który 
by gotów b y ł  wpaść nieprzyjacielowi w t y ł  albo na skrzydło, 
w chwili gdy ten z frontu jest attakowany. W bitwie pod 
Sohr, huzary auslryjackie, podobnym sposobem korzys'c 
odnies'cby mogli b y li , gdyby się plondrowaniem bagażów 
naszych nie byli zabawiali.

Podobnego oddzielania części kawaleryi, dla obchodzenia 
z dala i pokazania się na skrzydła lub t y ł  nieprzyjacielski, 
w chwili gdy się bitwa rozpoczyna można używ ać, mając licz­
niejszą od niego lekką kawaleryę. Przy cze'm bynajmniej od­
działu tego na niebezpieczeństwo się nie naraża, gdyż w razie 
nawet nieudania się, jeżeli będzie z jednej strony odcięty, to 
się drugą w ycofa, chociażby mu nadłożyć koła przyszło. 
W yjąw szy gdy zbyt grube popełnione są b łę d y  , lekka jazda 
nigdy odciętą byc nie może.

(Ark : 4-)
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ROZDZIAŁ V m .

DLA CZEGO K A W AL E R Y Ą  STAWIA SIE PO SKRZYDŁACH I W R E ­

Z E R W I E ,  I JAK PRZECIW PIECHOCIE DZIAŁAĆ POw In NA.

W  obozie, dla większego bezpieczeństwa^ piechota w  każ- 
dem poiożeniu stawianą byc' powinna, w pierwszej i w dru­
giej linji, a jazda w tjle  za nią. W tedy można będzie poro­
bić flesze po przed caf jm  frontem, wstawić tam d ziafa , 
i piechota znajdzie się pod ręką do wspierania ich; przytem 
piechota prędzej wystąpić i bronie'się może jak kawalerya , 
a to na przypadek podejścia i napadu jest rzeczą wielkiej wagi. 
Stawianie kawalerji po skrzydfach, jest biędnym zwyczajem. 
Piechota na każdym gruncie w ogólności bid się może , co 
z jazdą miejsca niema; chciałbym przeto , aby ta za piechotą , 
w obozie stawianą była; lecz żeby jej straże rozciągały się 
przed frontem całej linji, po przed czołem piechoty, równie 

jak po bokach i z ty łu ; przytem żeby jazda, kiedy położenie 
jest po temu, miała naznaczone miejsce na skrzydłach , które 
zajmie na przypadek attaku. W ziąw szy pod rozwagę różne 
przyczyny na których twierdzenie moje opieram, przekona 
się każdy , że w obozie umieszczanie jazdy z ty łu  piechoty jest 
daleko korzystniejszem niż umieszczanie jej na skrzydłach.

Obóz tak jak twierdza uważanym b yć powinien , a kawale- 
rya obronnie działać nie może. Tym  sposobem przezemnie 
podawanym, bywała już kawalerya w obozach stawiana, ale 
się to zdarzało tylko w pozycyach poprzerzynanych, jak np. 
w bitwie pod Rosbach, gdzie przed całym  frontem armji b y ł 
parów , i gdzie idąc ku nieprzyjacielowi kawalerya cała , po­
ciągnąwszy się na lewo, we dwie linije ustawioną została , 
z których drugą składały pułki prawe skrzydło armji formo-
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wać mające , i tym sposobem oprócz straż obozowych, caía 
jazda, na lewem skrzydle piechoty uformowaną b yia . —  
Przed bitwą pod Lowositz, jazda pruska przed środkiem swe'j 
piechoty ustawioną b yła , lecz to dla tego, iż spodziewano sie 
tylko bitwy z tylną strażą nieprzyjacielską, sądząc że się 
Brown cofa. Mylnego tego mniemania ,m gia  zakrywająca jego 
m c h y , b y ła  powodem. Pod Zorndorf, cała jazda z tyłu  za 
piechotą ustawioną była , i dopie'ro po rozbiciu tejże , działad 
zaczęła. Seidlitz który dotąd nic nie działał, niechcąc tak 
łatw o z placu ustąpić, naprawił sprawę, w tedy, kiedy się 
tego bynajmniej już nie spodziewano. —  Z  resztą kiedy się 
mówi o szyku bojowym armji, nie trzeba myśleć że ten co do 
joty zawsze zachowanym bywa; istotnie ma to jedynie miejsce 
w czasie obozowania i w czasie bitew w równinach ; jest to 
zarazem gatunek zawiadomienia jak Jenerałowie, Dywizye, 
Brygady i Regimenla w linji jeden za drugim następują. 
Każdy oddzielny korpus, jeżeli tylko jest cokolwiek mocny 
swój .szyk bojow y mieć powinien, którego kopja u każdego 
oificera sztabu znajdować się ma.

Korpusy rezerwowe teraz do wszystkiego są używane, 
jest to tak jak straż ogniowa. Tu tylko mówić' będę o korpusie 
rezerwowym w czasie walnej bitwy. Rezerwa ta złożoną 
bywa z piechoty i jazdy, a często z samej ja z d y , szczególnie'j 
po skrzydłach. Lekka jazda do podobnego użycia, jest naj­
zdatniejsza^ , gdyż z większą łatwością z jednego miejsca na 
drugie, gdzie potrzeba wymagać będzie, udać się może. Wi­
działem jednak Jenerałów, używających do tego i kirysie- 
rów. Trzebaby mieć trzy rezerwy, to jest jedną za każdem 
.skrzydłem armji, a trzecią za jej środkiem. Król pruski jed­
nak , któremu często brakowało wojska , zw ykle miewał tylko 
jedną za środkiem rezerwę złożoną z huzarów , do których 
przydzielał czasem parę batalionów lekkiej piechoty.

Korpus rezerwowy służy do podwójnego użytku ;

J" Dla podkrzepienia linijów i zaradzenia złemu, tam gdzie
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tego zajdzie potrzeba. W  bitwie pod Pragą dwa pufki huza­
rów, które ze środka na lewe skrzydło ściągniono, zadecydo­
wały spędzenie jazdy austiyjackiej, która równie jak i nasza 
już b yła  w  nieporządku. Przez to p rzyczyn iły  się one naj­
więcej do zwycięztwa jakieśmy w dniu tym odnies'Ji, gdyż 
grenadiery nieprzyjacielskie, dotą̂ d w porządku i z przewagą 
nawet bijące się , b y ły  zmuszone cofnąc się mające skrzydło 
swoje zagrożone.

2° Rezerwa służy także do rzucenia się na piechotę nie­
przyjacielską, gdy ta zaczyna już ustępować , tak jak to zrobił 
regiment Bayreutski pod Slrigau; albo też do attakowania jej 
z pałaszem w ręku , jeżeli przez piechotę nie mogła byc z 
miejsca ruszoną. T e dwa położenia trzeba dobrze rozróżnić , 
gdyż zupełnie jest co innego attakowac jazdą piechotę, która 
jest w stanie przyjąć w porządku to natarcie, a co innego 
wpaść na nią gdy się cofa i jest już w  stanie rozprzężenia.

Przypuszczając iż rezerwa składa się z r 5 szwadronów, z 
których 5 dragonów a lo huzarów , i że ma się attakowac pie­
chotę która jest w porządku, wszystkie te szwadrony przecho­
dzą przez interwalla piechoty; pięć pierwsze w kolumnie 
szwadronami ciągle pozostają, inne zaś dziesięć rozwija się na 
prawo i na lewo tej kolumny, nieco w tyle ostatniego szwa­
dronu dragonów. Ci na czoło , dobrze ściśnięci, bez pomie­
szania jednak szwadronów w jedną nieforemuą massę, rzucają 
się wielkim galopem na nieprzyjacielską piechotę z krzykiem j 
rozwinięte dziesięć szwadronów huzarów, postępują wolniej 
i w największym porządku, póki otwmr nie zostanie zrobiony. 
Ich obowiązkiem jest, wspierać pierwsze pięć szwadronów 
i trzymać na wodzy jazdę, którą nieprzyjaciel mieć może w re­
zerwie; przyleni postępując naprzód, te dziesięć szwadro­
nów, niedopuszczają przełamanej piechocie formować się na 
flankach zrobionego w niej otworu. —  Nacierające w kolum­

nie szwadrony, powinny głośne wydawać okrzyki, dla oży­
wienia swoich, trwmżenia przeciwników, i przeszkodzenia
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żeby ludzie i konie nie słyszeli swistu k u l, k ló rj więcej za­
strasza jak wszystko. Przeciwnie nacierając na jazdę naj­

większą cichos'c zachować wypada, dla działania w porządku 
i dla dokładnego słyszenia komendy i sygnałów trąbką da­
wanych.Szwadrony które mają przebić liniją nieprzyjacielską, 
powinny o ile byc może najwięcej ścis'nione w czasie swe­
go attaku, dla nadania uderzeniu większej siły , a przytera 
mniejszego celu strzałom nieprzyjacielskim, których częśc na 
bokach feędące dziesięd szwadronów także na siebie ściągną. 
Officerowie i podofficerowie szlusujący i stojący po skrzy­
dłach , gdyby słowa nie pomogły, będą w tedy mogli pała­

szem i pistoletem wstrzymać żołnierzy od zostawania się w 
tyle i uciekania. Pierwsze trzy szwadrony kolumny zrobiwszy 
otwór, powinny minąć go i rozwinąć się, dla sfawłenia czoła 
drugiej linji lub rezerwie niepi’xyjacielskiej; czwarty zaś za- 
.szedłszy  ̂ na prawo a piąty na lewo , uderzają z boku na pie­
chotę i zwijają .̂ — Nie będzie ona w stanie zaradzić temu; 
g d y ż , jak w yżej powiedziałem dziesięć szwadronów huza­
rów z przodu na nich idących, nie dozwolą jej tego. Wszystko 
to w krótkim bardzo czasie wykonane'm być powinno, nim 
rezerwa nieprzyjacielska nadejs'ć będzie w stanie. Po rozbiciu 
pierwszej linji, łatwiejszem jest rozbicie drugiej, która ognia 
użyć nie może bez zabijania swoich z pierwszej lin ji, a przy- 
lem straci odwagę. Lecz przypuszcza się tu że nie mtT w bli­
skości kawaleryi nieprzyjacielskie'j, i że nie może wpaść na 
attakującą, gdy ta wycinaniem piechoty jest zajętą. Dla prze­
szkodzenia tem u, siedm szwadronów z dziesięciu huzarskich , 
dla wsparcia rozwiniętych trzech szwadronów dragońskich 
pospieszyć powinno. Lecz nie mając nic do obawiania się 
ze strony nieprzyjacielskiej kawaleryi, czy to dla tego że się 
zbyt daleko znajduje, czy że złego ma dowódzcę, czy też 
z innych jakich powodów, wszystkie 15 szwadronów, do 
działania przeciw piechocie użytemi bvć mogą. Prawie tym 
sposobem działał Scidliłz pod Zorndorf. Marszałek Gesler



( 54 )

pod Strigan , Jener. Luderitz pod Kessełdorf, gdzie żadna 
kawaleria nie przybyła dla ocalenia piechoty.

G dytr czasie bitwy zobaczy s ię , iż piechota nieprzyjaciel­
ska ustępować zaczyna, kawalerya rezerw y przed piechotę 
swoją prędko wysunąć się powinna; i jak tylko jeden szwa­

dron uformowanym zostanie, zaraz uderzyć nie czekajay na 
inne, które również ze swojej strony, jak tylko można najprę­
dzej będą się formować i uderzać, gdyż w tedv każda chwila 
jest bardzo droga i tym sposobem strata nieprzyjaciela staje 
się bardzo wielką, gdyż żołnierze mało się bronią, i dla 
uniknienia ciosów, częstokroć rzucają się na ziemię udając 
zabitych i t. p. W tym położeniu zdarzyfo mi się widzieć 
wśród zimy źofriierzy którzy się obszukiwać i rozbierać po­
zwalali nie dając znaku życia; między inuemi pod KatoUsch- 
Hennersdorf w Saxonii i 'jĄS r._—  Z  tego co powiedziałem , 
daje się w id zieć, że dokładność i żyw ość ruchów przynosi 
zwycięztwo. Na tem zasadza się wyższość Prusaków, bo Król 
pruski , w czasie ćwiczeń obozowych i rewiów najwięcej na to 
uważa. Dobrze wyrobiona jego armija,cała poruszać się może 
tak jak jeden batalion; wybrać podług upodobania punkt 
attaku i z łatwością go zmieniać; zw łaszcza, jeżeli nieprzy­
jaciel sądzi że jego pozycya jest dobra, jeżeli nie umie mane­
w row ać, albo jeżeli zechce czekać attaku i zostanie nieporu- 
szony na miejscu, będąc ciągle w niepei^ności na który punkt 
główne natarcie nastąpi.

Dowodzący kawaleryą rezerwy powinien, jeżeli to być 
może, postawić się blisko drugiej swej linji, albo nawet w jej 
interwallach; bez tego, nie przyjdzie na czas w pomoc swoje'j 
piechocie pierwszej linji, gdyby ta przez jazdę nieprzyjaciel­
ską altakowaną b yła  ; a jeżeli on przeciwnie na piechotę nie­
przyjacielską ma nacierać, już połow ę drogi przezto będzie 
miał zrobione'j. Jednakże w’ tem uważać powinien, żeby nie 
wystawiał bez potrzeby swych ludzi na strzały armatne. —  
W  kraju płaskim i równym rzadko się zdarza żeby z piechoty
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w rezerwie będącej wielki h j i  użytek; gdyż nie nadejdzie 
nigdy na czas, tam gdzie potrzebną byd może. Jedynie może 
ona sfużyc' dla zasionienia odwrotu armji pobitej, i to nawet 
jeszcze nie zawsze , gdyż uciekający którym jazda nieprzy­
jacielska ciągle na karku siedzi, iatw o ją także w nieporządek 
wprowadzić mogą, lub do użvcia ognia przeszkadzać jej 
będą. —  Z iy  bardzo obrót musi brać bitwa kiedy do batalio­
nów w rezerwie będa^cych trzeba mieć ucieczkę. —  Trzeba tu 
dodać', że jeżeli się uda przewrocie nieprzyjacielską kawaleryę, 
starać się trzeba , przez dobry manewr, wrzucie ją na piecho­
tę; co pod Rosbach tej bezprzyk‘i’adne'j porażki staio się 
przyczyną.

ROZDZIAŁ IX.

o  R Ó Ż N Y C H  RU CH AC H  K A W A L E R Y I  W  L I N J l  HROŚn E I .

Nazywamy teraz attakowaniem w linji ukośnej ( ligne ob­
lique) to co dawniej nazywano brać z ukosa (battre en 
ecbarpe ). Jest to najpewniejszy atłak , któremu oprzeć się 
jest trudno. Jeneraf przeto działający odpornie, gdy spo­
strzeże iż go przeciwnik w szyku ukośnym attakowac zamyśla, 
nic lepszego przedsięwziąść nie może, jak maszerować naprzód 
ze swej strony dla pomięszania jego rozporządzeń , i zmusze­
nia go do stawiania się w szyk b ojow y, inny od tego który 
sobie zam ierzył; gdyż będzie on prawie napadnięty, i zamiast 
ułożonego zaczepnego ruchu, znajdzie się do bronienia znie­
wolonym. T o  samo już jest rzeczą bardzo ważną, i niespodzie­
wany ten ruch, wielkie za sobą może pociągnąć skutki. Bi­
twa pod Leutben inny by wcale wzięła obrót, gdyby Austry- 
Jacy działając podług te'j zasady, za ukazaniem się czół ko­
lumn pruskich , zaraz poszli naprzód całym  frontem dla atta- 
kowania ich. Chcąc przeto attakowac w powyżej wspomnia^



i 56 )
nym szjku należy zamiar s\Tój ukryć. Na len cel wysyTa się 
mocna awangarda , dla zajęcia dogodnego stanowiska, z któ­
rego niedozwala nieprzyjacielowi widzenia mchu reszty armji, 
zasiania g o , i w błąd wprowadza względem punktu altaku. 
Sposób zaś zw yk ły  formowaniu szyku ukośnego, jest ; posu­
wać się plutonami naprzód , a doszedłszy do miejsca na któ- 
rem linija ukośna ma byc uformowana, przez proste zajście 
plutonami zrobić front, jak to już wyżej tłóm aczyłem  mówiąc
0 naszym marszu w dzień bitwy pod Leuthen.

Kawalerya innym jeszcze sposobem manewr len uskutecznię 
może. Przypuszcza się że już jest rozwinięta, i że chce dzia­
ła ć  przez prawą stronę. Awangarda jej naprzód , przednie 
straże nieprzyjacielskie odpędzić powinna, aby nie b y ły  
w  stanie widzieć co się chce rob ić, gdyż z daleka nie będą 
m ogły łatw o rozróżnić czy postępując naprzód, razem i 
ciągnienie się w’ którą stronę jest uskutecznianem, gdyby 
zaś cią^gnieuie t o , przez odłamanie się nastąpiło, ruch 
ten nie m ógłby im być ukrytym. Offtcerowi prawego skrzy­
d ła, nadaje się punkt dyrekcyi na którym łeb  konia jego i przy 
nim stojącej roty, ciągle kierowane b yć  powinny : żołnierze 
drugiej roty szlusują na prawo i w ten sposób maszerują, 
aby się łb y  ich koni dotykały lewych kolan poboczników 
z prawej strony, czyli pierwszej roty, co s ię , ieie a botte 
technicznym wyrazem nazywa; żołnierze trzeciej roty toż 
samo względem drugiej robią, i tak następnie wszyscy aż 
do ostatniej ro ly. Tym sposobem m aszerując, regiment na 
5oo krokach które naprzód postąpi, może s ’ę pociągnąć bez 
złamania linji, o loo łub więcej kroków na prawo, a lewe 
skrzydło znajdzie się o i5o kroków w tyle od prawego ; tak, 
że na komendę « stój» gdy każdy ; atrzym a się na miejscu

1 zwróci łe b  konia swego , o tyle na lewo , o ile równanie 
wymagać tego będzie, linija ukośna będzie uformowana. 
Chcąc od lewego wejść w szyk ukośny, przeciwnym sposo­
bem wykonać to potrzeba. Podług r e g u ł, szwadrony przy
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rozwijaniu, tego marszu ukośnego używać powinny; a formo­
wanie za jego j)omocą linjl ukośne'j w obliczu nieprzyjaciela, 
najmniej jest niebezpiecznem, gdyż wykonywajac je przez zaj­
ście plutonami, każdy pluton wystawi flankę, z czego Jenerał 
przytomny, dowodzący jazdą zwinnąnieomieszkał by korzy­

stać , zmusiłby do zrobienia frontu na prędce dobrze lub źle , 
jakby się udało, a może i w pozycji zupełnie niedogodnej. 
W^konywając marsz ukośny podług danego wyżej sposobu , 
w postępowanin naprzód, wszystko w największym porządku 
zostanie, i linija ukośna już sama z siebie się uformuje, tak 
że na słowo « slój  ̂ równaj si(i » naddawszy łb y  koni w stronę 
w którą się ma attak wykonać, wszystkt) się znajdzie wyrów­
nane. —  Linija rozwinięta lub w kolumnach postępująca, 
mając punkt do którego chce skrzydłem przyprzeć; niezupeł­
nie przed pierwszą rotą ale na prawo lub na lewo , także ta­
kiego ukośnego marszu użyje ; lecz w tym przypadku na ko­
mendę « stój równaj się »lewe skrzydło które jest w tyle , na­
przód, na wysokość prawego, następnie rolami od prawego 
do lew ego, spiesznie się posuwa, i przewrotnie, jeżeli cią­
gnięto się w lewo. — Manewr le n , jeden z tych których 
koniecznie kawaleryą uczyc' trzeba, łatw ym  jest do wyko­
nania.

Gatunek szyku ukośnego który w r. ly S i  Fryderykowi 
przedstawiłem, ( l̂ubo on bez wątpienia już dawniej na tę 
myśl w padł) i który późnie'j na rewiach wykonywać rozkazał, 
za.sadza się na tern; ażeby wzmocniwszy skrzydło które do 
głównego attaku jest przeznaczone, nie w.szystkiemi szwadro­
nami razem , lecz następnie iść do attaku. Podobnym sposo­
bem działało wojsko pruskie pod Leuthen. N igdy attak ukoś­
ny nie b y ł i nie będzie lepiej i z wdększą korzyścią wykon.''ny 
z tak m ałą siłą przeciw armji tak licznej , karnej a przytem 
zwyeięzkiej. Skoro kolumny nasze jak to wyżej powiedzia­
łem , sformowały dwie linije, te po przed lewem skrzydłem 
niepi zyjacielskim pociągnęły się w p raw o, i minąwszy go
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zrobiły front zachodząc plutonami w lewo. Przeciw temu 
Austrjjacy uformowali /liiA-( crocbet) , lecz prawe skrzydło 
tego haku b yło  na powietrzu, i awangarda nasza, oddzielny 
korpus stanowiąca uderzyła na niego z boku. Król posunął 
ciążką artylleryą na sam róg który b y ł słabym  punktem, 
i który w skutek złej swojej pozycji, zbyt strzałami rażony , 
w krótkim dość przeciągu czasu, zepchnięty został na środek 
armji. W  miarę jak się awangarda nasza posuwała, front 
nieprzyjacielski ścieśniał się od lewego ku prawnemu , a bata- 
Ijoiiy nasze stosując się do postępu awangardy następnie 
szły naprzód, w  tedy dopiero attjłk przedsiębiorąc, gdy ba- 
taljony ną które uderzyć miały , przez awangardę z flanku 
wzięte b y ły  , i tym sposobem nakoniec i prawe nieprzyjaciela 
skrzydło oskrzydlone zostało.

ROZDZIAŁ X.

o  NIEPODOBIEŃSTWIE MIESZANIA K A W A L E R Y I  Z PIECHOTĄ, 

PRZECIW ARMII REGULARNEJ, CZ Y L I  EUROPEJSKIEJ.

Mieszanie piechoty z kawaleryą przeciw wojskom regular­
nym b yło b y  niebezpieczne'm , i bez wątpienia przyprawiłoby 
armiją o zgubę. — Przypuściwszy pomięszanie to broni, ka- 
walerya będąc przymuszoną równym chodem z piechotą po­
stępować i z nią się razem zatrzym ywać, utraciłahy już swą 
wyższość która zasadza się na nagłem uderzeniu , i na unika­
niu przyjmowania attaku w miejscu. Nadto , tak pomięszana, 
postępując przeciw piechocie, na jakiż b y  ogień przed doj­
ściem do niej b yła  wystawioną? —  W  postępowaniu zbyt 
wolnem, do którego by stosując się do swej piechoty zmuszoną 
b y ła , piechota nieprzyjacielska , w szyku na przeciw niej 
znajdująca s ię , miałaby zupełną ła tw o ś ć , nie będąc sama 
ogniem rażona, zachować swą zimną k re w , i celnie strzela-
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ją c , w y wr/.ec ca ły  swój ręczny i armatny ogień przeciw tej 
kawalaryi, która przed zbliżeniem się na kroków 200 jużby 
zupełnie zniszczoną została. Wpadnięcia z paiaszem w ręku, 
jedynego dla niej przyzwoitego manewru, użyd nie może beZ 
zrzeczenia się tej mniemanej od swej piechoty protekcji, 
przytem, nie będzie w szyku, wiakim jazda, jak  wyże'j po­
wiedziałem bydź powinna do roztrącania piechoty świe'żej , 
będącej w stanie przyjąć natarcie, i która jeszcze żadne'j stra­
ty , albo bardzo m ałą poniosła. Jeżeli jednak , niezważając 
na to zechce użyć tego środka , wtedy opuszczając piechotę 
na której się opierała łatwo może byc odpartą. Lecz dla 
oddalenia się prędkiego od ognia nieprzyjacielskiego, ucieka 
się, nie patrząc bynajmniej czyli tą samą wraca się drogą 
którą się przyszło j zwyczajnie rozsypuje się na prawo i na 
lewo , przez co zasłoni się front piechoty , a często wprawi 
ją w nieład; gdy tymczasem nieprzyjacielska nieprzestanie 
sypać ognia, tym więcej morderczego im mniej się na niego 
będzie w stanie odpowiedzieć.

Kawalerya tym sposobem pomięszana, nie może udać się 
tam, gdzie potrzeba tego wymagać będzie, bo jeżeli opusz­
cza swoje miejsce^ porządek całej machiny będzie zepsuty; 
gdy tymczasem nieprzyjacielska, na skrzydle, albo też za 
piechotą ustawiona , wszelką ma wolność działania jak zechce, 
na skrzydła albo na t y ł ; czemu chcąc się sprzeciwić, gdy ka­
walerya z linji tej z piechotą pomięszanej wyjdzie , porobią się 
zbyt wielkie odstępy między batalionami; tak że każden z nich 
oddzielną już całosc' stanowiąc, cała piechota łatwo pobitą 
być może , a zarazem, kawalerya tak występująca z linji nie 
może wziąść przyzwoitego szyku.

Jeżeli linija taka, z dwóch broni złożona przeciw kawaleryi 
postępuje, tanie zważając na ogień piechoty, może wpaść 
nagle, rozbić kawalerya, która stosownie do (ego szyku; na­
tarcie w miejscu przyjąć jest zmuszojia ; poczen^ bataliony 

ze skrzydeł w zięte, nie mogące sławić wielkiego oporu, w
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krotce także zniszczone zostaną. Jeżeli by zaś kawalerya na 
którą tak ziożona linija postępuje, nie b y ła  dość śmiałą dla 
postąpienia sobie jak wyżej pow iedziałem , przynajmiiie'j 
będzie m ogła na czas w bok się posiiną^c', dla uderzenia na 
skrzydło lob na ty ł  lej linji.

W  czasach gdy mniej ręcznej palnej broni , a szczególniej 
mniej armat używano, i gdzie jazda stępo a najwięcej kłusem 
przeciw nieprzyjacielowi postępowała; pomięszanie takowe 
broni, m ogło tak jak dziś jeszcze przeciw barbarzyńskim 
narodom , mieć swoje korzyści; lecz wyjąwszy podobną woj­
nę, sposób ten zupełnie użytym być nie może, i armija po- 
d ł ug niego działająca byłaby pobitą i zniszczoną, nie mogące 
się zebrać ani nawet dać średniego oporu, wojsku w zwykłym 
szyku będącemu, bronie przeszkadzałyby sobie, zamiast 
wspierania się wzajemnego , gdyż jedna nie może działać jak 
tylko gwałtownie i bronią sieczną, a druga zupełnie prze­
ciwnie,

ROZDZIAŁ XI.

JAK LA W A LE R YA  STOSOWNIE DO RODZAJU SWOJEGO 

UŻYTA BYDŹ P O W IN N A .

Kirysiery i inne korpusy ciężkiej jazdy siedzące na rosłych 
koniach i opatrzone uzbrojeniem odpornem, w pierwszej 
linji bić się powinni; to jest właściwe ich przeznaczenie; 
i rzadko gdzie indziej używane bywają. W iększy wzrost człe­
ka i konia , przewagę dać musi w  starciu bez żadnych prze­
biegów, gdzie szwadron przeciw szwadronowi naciera, jedna- 
kowem z obydwóch stron pędem.

Dobry- koń niemiecki, dobrze i suchym obrokiem karmio­
ny , w ruchu zawsze utr yinyw any, na 600 krokach wyprze­
dzi konia polskiego, tatarskiego lub innego złego  rodzaju;
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i dTugoW diuższyin jednak biegu ostatni minie pierwszego 
lak pójść' m oże, gdy przeciwnie forsując pierwszego do biegu 
stanie się on nie czuîvm na ostrogę i w ędzidło. Ta jest przy­
czyna dla której kirjsierów tylko w bitwach się używa, —  
Dragony* w drugiej linji miejsce swe mieć powinni, chyba by 
nie b yło  dosyć kirysierów na całą  pierwszą. —  Austryjacy 
dostateczną nawet mając ilość kirysierów, stawiali dawniej po 
jednym regimencie dragonów na każdem skrzydle kawaleryi 
i w pierwszej linji; przyjęto to u nich za zasadę nawet i wtedy 
kiedy kirysierów mieli wdrugie'j linji. —  INie widzę jednak 
przyczyny, i nie zdaie mi się dobre'm aby linije po skrzydłach 
b yły  słabsze jak w środku, a te'm samem uderzenie skrzydeł 
mniej silne. Jeżeli zaś idzie o dostanie się na skrzydła nie­
przyjaciela, to tak kirysiery jak i dragony,jako rówmie ciężkie 
mającf konie, do tego są niezdatni, z resztą w linji stojąc 
i stępo manewrując zagrozić nie można skrzydłom  nieprzyja­
cielskim, jak to iuż wyżej powiedziałem. — Huzary przeto 
stawiają się po skrzydłach i w rezerwie, przy tern są najzdat­
niejsi do małej wojny .Dragony trzy mają środek między jazdą 
ciężką i lekką; dla tego się ich wspólnie z jedną i drugą uży­
wa. —  Jednakowoż huzary pruskie dow iodły, iż do wszy'st- 
kiego użyte byc mogą; w bataijach też same oddając usługi 
co kirysiery, attakowali bez różnicy wszystko co napotykali 
w ściśniętych szwadronach, czego nie słyszano dawniej o in­
nych huzarach, które w wielkich bitwach bardzo rzadko, 
a w linji nigdy się nieznajdowały. Sami się oni mieli za nie­
zdatnych do tego w skutek dawnego uprzedzenia, że tylko 
wielki wzrost człeka i konia stanowi dobrą kawaleryą. Jedna 
jazda Gustawa Adolfa i Karola XII, lubo na małych szwedz­
kich, fińskich i liwońskich siedząca koniach, cudów jednakże 
dokazywała.

P odług zasad Marszałka de Saxe kirysiery nigdy z obozu 
wychodzić nie powinni, a ićm samem nie widzieć nieprzyja­
ciela tylko w dzień bitwy. Król pruski przeciwnego jest zda-
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nia, i bardzo słusznie, gdyż kawalerya dobrą byc nie może 
jeżeli nie bywa czijsto w  działaniu. Dla czego i kirysierów 
czasem naprzód wysyłać potrzeba, byle nie zbyt często 
i dale'ko;trzeba im pozwolić zwodzie utarczki żeby nabierali 
śmiałości i zręczności w użyciu broni i konia. Austrviacy 
robiąc podjazdy, mięszają czasem dragonów z kirysieraini, 
po rocie każdych na przemiany ; oprócz tego że to oko ra z i, 
lepiej jest zostawić ich oddzielnie pod rozkazami właściwych 
officerów, którzy znając swoich żołnierzy prędzej są w stanie 
zmusić' ich do pełnienia obowiązków, niż ci którzy ich nigdy 
w życiu nie widzieli. Król pruski na takie połączenie nigdy 
nie pozw alał, i to teraz nigdzie niema miejsca.

ROZDZIAŁ XII.

o  ROŻNYCH SZCZEGÓŁACH K T Ó R E  S Ą  DO UWAŻANIA 

W K A W A L E R Y I.

Postępując naprzód, przeciw wojskom nieregularnym, ale 
licznym , trzeba mieć bardzo m ałe odstępy albo wcale żad­
nych ; używ ać broni palnej, nigdy nie puszczając się na nich 
z pałaszem w ręku, tylko wtedy gdy się ciasne jakie przejście 
z ty łu  nieprzyjaciela znajduje; inaczej na jedno by to w y­
s z ło , co kijem za wróblami ciskac'.W odwrocie tymże samym 
sposobem zachować siię potrzeba.

Postępując naprzód w kilka kolumn w celu wyszukania 
nieprzyjaciela, napotyka się zw ykle lekkie jego wojska, lub 

jazdę która stara się utrudniać pochód i wcisnąć pomiędzy 
kolumny dla niespokojenia ich z frontu i skrzydeł. Dla zasło- 
nienia się od tego, zwyczajnie idą przed czołami kolumn od­
działy huzarów, dla oświecania marszu. Dodać im wypada 
strzelców ze sztućcami i tych protegować ze skrzydeł w ysła- 
nemi, na dobrych koniach i celnie strzelającemi flankierami, 
którzyby się od nich nigdy nad i 5o kroków' nie oddalali.
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Jeżeli kolumny s,i daleko od siebie , zwykle cafe szwadrony 

maszerują między niemi, żeby w te odstępy nic się wśliznąć 
nie m ogło , i żeby kolumny ciągle zostawały w związku. 
W  równinach, szwadrony te nie równo z czołami kolumn 
postępują, lecz nieco w tyle ; przez to zakrywają ich skrzydła , 
mogąc wypaść na chcących je niepokoić, i nawzajem są przez 

kolumny protegowane, bo nieprzyjaciel, nawet liczniejszy, 
nie może ich attakowac bez narażenia swych skrzydeł, na 

uderzenie kolumn.
Podobnym sposobem awansowali Prusacy pod Frankfortem, 

K ozacy, jak roje pszczół przyczepiali się do maszerujących 
przed czołam i kolumn huzarów; lecz Król kazał im postępować 
.ściśniętym jak gdyby byli ciężką jazdą. — Kiedy się tak idzie, 
barbarzyńcy muszą z drogi ustąpić. W  podobnym przypadku, 
strzelcy wielkie oddają usługi, gdyż wszystkie orientalne 
kawalerye są dla nich z poszanowaniem i z daleka się od nich 
trzymają. Prawda że huzary po całycb dniach pukając, nie 
robią sobie wzajemnie wielkiej szkody; lecz to jednak jest 
nieuchronne tak będąc niespokojonym jak i niepokojąc lub 
idąc na rozpoznanie : muszą się wtedy w ysyłać flankiery dla 
oddalenia nieprzyjacielskich, którzy bez tego strzelaliby do 
będących w wassie i dużohy im szkodzili; bo łatwiej jest 
trafić w  ca ły  szwadron, jak do jednego huzara w ciągłym 
ruchu będącego. W takich to zdarzeniach niezaprzeczoną wyż­
szość mają huzary nad jazdą ciężką, osobliwie gdy ona do 
tego jest nie wprawną; tak dalece że w marszu dziesięciomilo- 
wym przy równej sile z obydwóch stron , huzary zawsze zwy- 
cięztwo otrzym ają; gdyż w ciągu tym znajdzie się przeszkoda 
która ciężką jazdę już i lak ciągłym ogniem dużo rażoną, bo 
wściśniętej jest massie, do odłamania się i podzielenia znie­
w oli, a wtedy huzary ciągle ją napierając, w prowadzą ją 
w nieporza^dek , i iiakoniec zniszczenia jej zupełnego dokonać 
potrafią. —  Król pruski dla zapobieżenia podobnym wypad­
kom, ciężką jazdę do lekkej służby wprawiać rozkazał; co
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jest bardzo dobrze, lecz konie ich nie są do tego zdatne, 
szczegóbiiej by nie byfy w wojnie o traw ie, i prędko chodzić 

by me m o g ły . —  Seidlitz którego regiment co do wytrwało­
ści za wzór kawaleryom całego świata s łu ży ć  może, przy­
znaje jednak , że w marszu nieco d ługim , sześciuset huzarom 
dobrym oprzeć by się nie był w stanie. Każda ciężka jazda, 
która w obliczu lekkiej traci zaufanie w sobie, lub zaczyna się 
rozpierzchać, jest zgubioną; jeżeli mocnein natarciem zechce 
choć na jakiś czas sobie ulżyć, lekka jazda cofa się wtedy jak 

najśpieszniej , nawet w rozsypce, a za zatrzymaniem się kiry- 
sierów i zbieraniem się, również się zbiera i na nowo też 

same rozpoczyna działanie , a tak czy w marszu czy w miejscu, 
kirysiery ciągle trapieni dużo ucierpią. —  Dragony Arcy- 
Xięcia Józefa , któremi Jenerał Cararnelli dow odził, sposo­
bem wyżej opisanym, przez siedemset huzarów Wernera zuisz- 
czonemi na końcu zostali.

Jeżeli w bitwie , kawalerya skrzydło linji formujaya idzie 
do okrążenia nieprzyjaciela, lub przechodzi na drugie skrzy­
d ło , Jenerał dowodzący nią ; oddalając s ię , zawsze zostawić 
powinien kilka szwadronów do zakrycia skrzydła piechoty ; 
która, w  podłużny nawet czworobok uformowana nie może 
się zupełnie bez kawaleryi obejść. Zostawione szwadrony 
stają na wysokości drugie'j linji, lub zewnątrz frontu, między 
pierwszą! drugą liniją. Wtedy skrzydło pierwszej będzie za- 
słonione, bo szwadrony te wystają o długość całego swego 
frontu. Bardzo korzystnie byłoby jeszcze kilka innych szwa­
dronów postawić zewnątrz drugiej lin ji, nieco z tyłu. W  ogó­
le zawsze zachować trzeba tę za.sadę , aby nigdy skrzydeł pie­
choty bez jazdy nie zostawić, chyba gdy położenie zupełnie 
nie pozwala jej tam używać.

K iedy między linijami, armji ustawionej do bitwy zaczepnej 
lub odpornej, znajdująsię wzgórza, lasek lub wielkie budynki , 
za któremi by kilka szwadronów ukryć i od ognia nieprzyja­
cielskiego zasłonić można j nie wypada zaniedbać tego uczy-
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ni(i ; gdyż na wypadek niepowodzenia pierwszej l in ji, szwa­
drony te jakby z zasadzki wypadające, mogą sprawie szczęśli­
wą zmianę. A  jeżeli pierwsza linija odniesie zwycięztwo , będą 
pod ręką do korzystania z niego, i rzucenia się nagle na nie­
przyjaciela. —  Podobnie postąpiono pod Campo-Santo, gdzie 
regiment Saguntski, dragonów hiszpańskich, wypadając 
nagle z takiej zasadzki, przewrócii jazdę austryacką i pie- 
montską tak : że się już dnia tego nie pokazały, i ratował od 
zupełnej zagłady piechotę hiszpańską, która iuż pobitą b yła . 
M ógłby b y ł  nawet Jenerał Artrisco w ygrać bitw ę, gdyby 
podług zasady którą wyżej dałem , zamiast iść z całą swą 
jazdą w pogoń za przełamaną nieprzyjacielską, oddzielił b y ł  
część swoich szwadronów do uderzenia z boku i z tyłu na 
piechotę nieprzyjacielską. —  Mając dobrą jazdę można z pew- 
aością w równinie odnieść zwycięztwo nad armiją, której pie­
chota co do liczby i dobroci jest wyższą. W razie takim pie­
chotę tę dopóty spokojnie zostawić potrzeba, dopóki jazda jej 
zupełnie spędzoną nie będzie; a wtedy dopiero rzucić się na 
nią wspólnie piechotą ikawaleryą, do tej chwili przestając na 
kanonowaniu s ię , i miękko bój prowadząc, żeby nie wysta­
wiać się na nierówną walkę.

ROZDZIAŁ XIII.

o Z A J Ś C I A C H  N A  PRAW O  W  T T Ł ,  P L U T O N A M I  I CZWÓRK AMI.

G dy przedmiot ten należy do przepisów musztry, mówię tu 

o nim jedynie dla tego, że są osoby mieniące się znawcami 
które Utrzymują^ iż zachodzenie plutonami w  t y ł ,  lepszem 
jest od zajścia czterema.

1° W ykonanie obrotu tego czte'rema jest krótszem niż plu­

tonami. K onie me ruszają się prawie z miejsca, i porządek 
szwadronu m ało jest naruszony.

(A r k ; 5 .)



66

2° Obrót czterema w każdjm  wjpadkii wykonanym byc 
może, nie potrzebując miejsca i odstępów po skrzydłach szwa­
dronów ; gd yż cztery konie na środku swym zwracają się , 
pierwiszych dwóch jeźdźców z prawego, cofa się nieco w ty ł ,  
gdy drudzy dwaj postępują naprzód.

3® Po obrocie czte'reraa szwadron na tern samem co i przed 
obrotem zostaje miejscu, nie przybierając go nic, ani opusz­
czając po skrzydłach. Wykonywając zas obrót ten plutonami, 
pierwszy pluton tyle na prawo potrzebuje miejsca, ile go sam 
we froncie zabiera , drugi, zastępuje miejsce pierwszego i tak 
następnie; a skrzy^dło szwadronu w  tem prawie miejscu w y­
padać będzie , gdzie się dawniej środek znajdował. T o  jednak 
nie jest rzeczą ważną; lecz szwadron w linji pełnej stojący, w y­
konać' ruchu tego nie może, bez postąpiemu lub cofnienia się 
zewnątrz lin ji , aby dla pierwszego plutonu otrzymać miejsce. 
To wymaga dużo czasu i jest nie składne. Między dwoma 
rowami, na wyniesione'j drodze, na u lic y , między dwoma 

błotanu ; słow em , wjakierakolwiek ciasnem miejscu, którego 
się całą szerokość zajmuje, obrót ten plutonami zupełnie 
wykonanym byc nie m oże; a czterma , łatw o w każdem 
miejscu. W  przepisie musztry dla jazdy pruskiej, wszelkie 
pomocnicze środki do wykonania tego ruchu znales'c można.

ROZDZIAŁ XIV.

o  z a c h o d z e n i u  r e g i m e n t e m  a l b o  c a ł a  l i n u a .

Od roku 17 5 2 , Król pruski, na wszystkich rewijach kazał 
wykonywać zachodzenie linijami z dziesięciu, a nawet i dwu­
dziestu szwadronów złożonemi, L inije te b yw a ły  czasem p e ł­
ne , czasem z dziesięciu lub dwunastu krokowerai odstępami, 
między szwadronami; niekiedy także środek s łu ż y ł za oś obro­
tu. Lubo sposób len bardzo przez Puysegura naówczas wmo-
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dzie będącego, b y ł zalecanym; uznano wszelako jego niedo­
godność. Wzachodzeniu całą Hniją, skrzydło służące za oś 
wstrzymuje, a przeciwne największym galopem idzie, tak jak 
się to jednym szwadronem wykonywa; zawsze jednak ten ma­
newr jest wolny i z trudnością uskutecznić się tylko może. 
Teraz ten ruch z większą łatwością i żywością się wykonywa : 
szwadron za oś wzachodzeniu słu żyć maja^cy, robi sam w so­
bie najprędsze zajście, nie stosując się bynajmniej do innych 
szwadronów, które najprostszą drogą, bez robienia wielkiego 
koła, idą na swe nńejsca, i w miarę jak przychodzą, równają 
się do pierwszego. Robiące ćwierć' obrotu tym now'yra sposo­
bem , odnosi się korzyść, iż szwadrony pierwsze, w bardzo 
krótkim czasie na nową liniję przybywające, już formiiją front, 
który się coraz powiększa; a zachodząc całą liniją, aż do zu­
pełnego ukończenia ruchu, żadnego frontu pokazać nie mo­
żna; nadto można bydż pewnym, iż każdy szwadron, wpiost 
się na swe miejsce udając, i uie obowią^zany stosować się do 
tych, które więcej mają drogi do przebycia, swój odstęp przy­
zwoity zachow'a.— Ten manewr jest potrzebny w bitwie, gdy 
jazda pobiwszy nieprzyjacielską, i chcąc wpaść na ty ł lub 
skrzydło jego piecboty, nim ta stanowcze śrzodki przedsię- 
weźmie, ma jak najprędzej zajść całą liniją lub też jej częścią; 
słowem, obrót ten w wielu zdarzeniach bardzo jest użyteczny.

Chcąc Regimentem, lub całą liniją front w ty ł  zrobić, bez 
stracenia naturalnego porządku, to jest robiąc obrót w prawo; 

szwadron prawego skrzydła wykonywa ten obrót w miejscu; 
inne zas' robią tylko ćwierć obrotu w praw o, i przechodzą po 
za pierw.szym szwadronem, który już na nowej stoi lihji; za 
przyjściem na swoje miejsca, następnie robią drugie ćwierć' 
obrotu. Tym  sposobem, konie daleko mniój się męczą,jak 
gdyby całą liniją zajście wykonywanem b y ło ,  w które'mby, 
wielkie pó-łkole, szczególniej lewe'm skrzydłem  obiegać' sie 
musiało. Przyle'm do wykonania obrotu tego tym sposobem, 
nie potrzeba mieć tak wielkiego przed sobą miejsca, jak chcąc 
go całą  liniją uskutccznia(\
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ROZDZIAŁ XV.

o /.BXEnANIU SIE.

Kawaleryu po szarży, czy zw yciężyła , czy pobitą została, 
zawsze mniej więcej będzie w nieporządku, i potrzeba prędko 
ję zebrać każąc trąbie apel. Do lego trzeba sie dobrze w pra­
wiać' i surowo karać' tych, którzy się opóźniają z przybyciem. 
Dwa są używane sposoby zbierania się po udanym attakii, 
pierwszy żeby dowódzca każąc trąbie apel zatrzymywał się 
w tyle, a jak tylko żofnie'rze apel u słyszą , żeby wracali i for­
mowali się przy nim. Sposób ten dobrym jest tylko w takim 
razie, gdy postępując naprzód, w ysłanych zostało kilka rot, 
do ścigania i strzelania z pistoletów za nieprzyjacielem, lecz 
wrazie, kiedy wszystko szarżowało i następnie zebrane bydź 
ma, dowódzcy szwadronów z trębaczami i sztandarami, powin­
ni ciągle iśc naprzód i dostać się na czoło zmięszanego prawie 
z nieprzyjacielem wojska, i tam dopiero kazać trąbie apel. 
Na kilka lat przed ostatnią wojną, K ról pruski w sw'ojcj armji, 
wprowadził ten sposób zbierania się, dawnie'j, tak jak wszędzie 
gdzie indziej, pierwszy tylko b y ł  używanym  i częstokroć b y ł  
powodem nieporządku, a przynajmniej opóźniał pogoń nie­
przyjaciela, któremu dawał czas obejrzenia się.

W r. 174b, w dzień zielonych świątek, mieliśmy pod Land.s- 
hut, dość żwawą utarczkę, dla wyrugowania zupełnego nie­
przyjaciela z tamtych okolic. Regiment nasz znajdował się 
w drugiej linji ; lecz zbliżając się do wsi Reich-Henersdorf, 
ujrzeliśmy, że Pułkownik Soldán, będący ze swym pułkiem 
w pierwszej linji, pozw alał, cofającŷ ^m się huzarom auslryac- 
kim, spokojnie przez wieś defilować'. M łodym  ludziom jakiemi 
wtedy byliśm y, Sejdlilz, Małachowski i ja , flegma ta się nie 
podobała; przeszliśmy przeto przez interwmla Soidana, i zro-
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Wliśmy szarżę, a g«Jy ta się udała ciągle bijąc huzarów^przo- 
goniliśmy ich przez wieś i już blizcy byliśm y, przyprzeć oko­
ło  dziesięciu szwadronóyv, z Księciem Esterhazym , do defilu 
Falbriickiego dobrze nam znanego, gd.y Soldán, któren dotąd 
wsi niebył przeszedł, zobaczywszy iż jeden zjego szwadronów 
do nas się przyłą^czył,kazał zatrąbić apel, wtedy nasi zaczęli 
sję wracać w nieporządku; przez to , nie tylko że nieprzyjaciel 
w yszedł z niebezpieczeństwa , lecz zwróciwszy się, ściga! nas 
aż do wsi, gdie tylko przez zsiądzenie z konia, uratowałem się 
od bycia wziętym w niewolę; gdybyśm y w'tedy byli wprawni 
do zbierania się w  postępowaniu naprzód, nieszczęście to nic 
b y ło b y  nas spotkało.

Uskuteczniając takie zebranie,pierw-sze łączące się roty, po­
winny maszerować wolno naprzód, przez co dana będzie więk­
sza futw osc innym do przybycia i wstępowania w szeregi; niż 
gdyby te pierwsze roty zatrzymały się na miejscu, o czem 
doświadczenie i sama natura rzeczy, mnie przekonały. Król 
pruski, wiele do podobnych apelów p rzykład ał w agi, i nader 
b y ł  niekoulent, gdy który regiment tego manewru dobrze 
nie um iał.

Lekka i zwinna Jazda przewrócona przez ciężką, nigdy 
zbyt wielkiej straty ponieść nie może i bardzo łatw o będzie 
w stanie zebrania się napowrót. Przeciwnie jeżeli lekka jazda 
ma przew agę, strata ciężkiej wielka bydź musi. Chęć zebra­
nia zaraz jazdy przewróconej przez nieprzyjaciela i z blizka 
gonionej,jest rzeczą nadaremną. W szyscy krzyczą a wszy­
scy uciekają. Ci którzyby chcieli zatrzymać się będąc blizko 
nieprzyjaciela, staliby się tego ofiarą. Trzeba przeto chcąc 
zebrać kawaleryą pozw'olíc jej się oddalić od nieprzyjaciela, 
któren chcąc ścigać z zachowaniem porządku,nie może iść tak 
prędko. Zaczyna się od formowania ty c h , którzy się najwię­
cej oddalili. Jiik już raz będzie dziesięć lub dwanaście rot ra­
zem, uciekający prędko powiększą oddział łącząc się z nim 
następnie. Lecz nigdy nie trzeba przedsiębrać, stawienia czoła.
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nieprzyjacielowi z lein i, którzy najbliżej niego się znajdują, 
bo by się to nie udaio. Z tego powodu dowódzca szwadronu 
widząc, że wszystko ucieka^ nie powinien zostać ostatni, lecz 
dawszy ostrogi koniowi, tak daleko się udać ile potrzebnym 
osądzi, żeby mieć czas sformowania żo łn ierzy , nim nieprzy- 
aciel do niego dojdzie.

ROZDZIAŁ XVI.

o  R Ó Ż N Y C H  S Z C Z E G Ó Ł A C H ,  K T Ó R E  W K A W A Ł E R Y l  UW AŻA N E 

BYDŹ P O W I N N Y .

Dobra kawalerya do wszelkiego rodzaju obrotów , jakie 
tylko przed nieprzyjacielem wykonane bydź mogą, wprawio­
ną bydź powinna, chocby w przeciągu lat dziesięcin, raz tylko 
jeden, którego z nich użyć wypadło. O odwrotach i potycz­

kach tylnej straży, nie wiele tutaj nadmieniać będę, gdyż 
w materyi te j, wiele pisano. Hnzary pruskie allakując tylną 
straż nieprzyjacielską, rzadko to robili bez otrzymania dobre­
go skutku,lecz ich przeciwnicy w’ykonyw ali to zw'yczajnie bez 
dostatecznego wigoruj wyjąwszy attak pod rozkazami Tott- 
lebena, który tylną straż Jen; Goltz zn ió sł zupełnie pod W ej- 
sig. G dyby Austryacy z r. lybG na 5y, kiedy zmarły książę 
pruski, długi swój odwrót z Böhmisch— Leipa do Zittau, a 
potem do Bautzen uskuteczniał, mniej miękko i z większemi 
siłami działali, szczególniej gdy opuszczaliśmy obóz pod Z it­
tau, armija nasza więcej daleko b y ła b y  ucierpiała; w owym 
cza.sie dowodziłem  arjergardą, nie będąc od I.eipazmienianym: 
dziwiłem się przeto niezmiernie, że tak x’zadko napastowany 
byłem , i straciłem też mało ludzi. Dobra kawalerya przez 
śmiałego i przedsiębierczego Jenerała dowodzona, nie omie- 
.szka pobić tylnej straży nieprzyjacielskiej, w kraju który nie 
jest zupełnie górzysty, szczególniej jeżeli drogi są deszczami
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popsute i jeżeli się to cofanie przediużaj kawaierya ta znajdzie 
zawsze korzystną chwilę, w której przedsięwzięcie swe do 
skutku doprowadzić będzie mogła; podobnym sposobem w r. 
1745 Jenerał Seidlitz i ja, obadwa natenczas Majorowie, 
znieślis'inj arjergardę nieprzyjacielską pod Zittau , dowodzoną 
przez Hr. Burghauzen. Również w r. 1756 podobną odniósłem 
korzyść, n a d P . de Brown, gdy pod Scbandau, w pomoc Sa­
som nadszedł; w żadnym z tych wypadków , więce'j nad 4oo 
huzarów nie miałem ; lecz w obydwóch razach , w równinie 
dopadliśmy piechoty nieprzyjacielskiej.

Przeciwnie manewra odporne zawsze są niekorzystne dla 
każdej kaw aleryi; przy najdokładniejsze'm nawet ich w yko­
nywaniu i najgorliwsze'm pełnieniu powinności; wcześniej czy 
później uledz musi, gdyż żadna jazda oprócz barbarzyńskiej, 
w postępowaniu za nią, ogniu jej buc się nie będzie, i zawsze 
znajdzie chwilę korzystną do pobicia j e j ; tylna straż przeto, 
z piechoty, artylleryi, straelców i dragonów , albo huzarów 
złożoną bydź powinna, tak ażeby jedna broń drugą wspierała, 
korzystające z pozycyów na które się w cofaniu natrafia, ażeby 
w razie gdy jedna zbyt partą b ędzie, znalazła protekcyą 
w drugiej, niewystawionej na bycie przewróconą i w ciągnię­
tą w nieład i rozbicie. Jazda winna stawiać czoło w równi­
nach , piechota zajmować wąwozy, strzelcy opodal trzymać 
tirallerów nieprzyjacielskich i t. p. T ym  sposobem złożonej 
tylnej straży trudno co urwać; byle niepopełniła grubego 
błędu, albo iiie została odciętą i z boku wziętą, nie wiele się 
ma obaw'iac nieprzyjacielskiej piechoty, gdyż la rzadko użytą 
bydź może w podobnych wyprawach, wyjąwszy w lasach i 
kraju górzystem; gdzie za to z wielką ostrożnością postępować 
potrzeba. Zdarzyło mnie się w ostatniej wojnie, pod Kónigs- 
gratz, bydź przez Kroatów ściganym; jak tylko zobaczyłem, 
iż wyszli z pól poprzecinanych rowami, zw róciłem  się, i do- 
brą ich częśc' w przytomności Króla zrąbałem. Z  lego wszyst­
kiego twierdzę : że dobra kawalerya, nie wsparta przez pie-
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c h o t ę ,  n i e  m o ż e  z r o b i ć  p e w n e g o  o d w r o t u , w  o b l i c z u  k a w a l e r i i  

p o d o b n e g o  r o d z a j u .

Barbarzyńcy (tak nazywani każdą ja zd ę , która bijąc się nie 
zachowuje szeregów) boją się niezmiernie broni palnej, i jest 
korzystncm niewyprowadzac ich z b łędu ; zate'm gdy nacierają 
z nadslawione'mi lancami, przy zwyczajnym ich krzyku, trzeba 

bez zmieszania się, tylko złożyć' się do nich z kaibinków, jak 
to zobaczą niedoszedłszy o krokrów sześcdziesiaj, bez Wtąlple- 
nia zwrócą się; wtedy nic wypada dawać ognia, tylko kilka 

strzałów, przez dobrych strzelców, gdyż gdyby cały szereg 
strzelił, a nikt z nich nie sp a d ł, zamiast nastraszenia się, 
pokazałaby się im słabość ognia karabinkowego i ich prze­
waga, cob y ich śmielszemi nadal u c zy n iło ; tyrn sposobem 
ośmielili Prusacy kozaków bojących się bardzo ognia, na po­
czątku w'ojny; wprawdzie trudno b yło  utrzymać ich w tej 
bojaźni na d al, gdyż wtedy Prusacy mieli zbvt małą ilość 
huzarów,do postawienia przeciw rojóm lekkie'j jazdy rossyjskiej 
różnego gatunku , a jeszcze jakich huzarów , w porównaniu 
z huzarami ly S y  r ! Co rok regimenta b y ły  odnawiane; zimą 
i latem od jednego do drugiego nieprzyjaciela przebiegając, 
nie staw ały na kwaterach zimowych, tak wojsku do spoczyn­
ku i do przywrócenia porządku potrzebnych : chłopa lub ko­
gokolwiek do wojska zaciągniętego, ubierano, ledwo przez dni 
ośm na pieszo wyrabiano, dawano konia i przeciw nieprzyja­
cielowi w ysyłano; jednak bez kozaków nikt by ich b ył niepo- 
konał.

ROZDZIAŁ. XVII.

o PUNKTACH R Ó W N A N IA ,  O PUNKTACH KIERUNKU I OPARCIA, 

i O INNYCH DO UWAŻANIA PO TRZEBNYCH SZCZEGÓŁACH.

Za punkta równania, dla armji lub korpusu wyznaczająsie
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lasy, wzgórza, budynki, dzwoniec , wsie i t. p. punkta le, 
z obydwóch skrzydeî dane bydź powinny, a chcąc się między 
niemi dobrze wyrówniac, trzeba naprzód równiac się na pra­
wo, a potem na lewo.

Punkta oparcia, są miejsca wybrane do postawienia i opar­
cia o nie skrzydeł łinij; czasem oparcie takie daje się tylko 
jednemu skrzydłu,czasem obudwóm, wtedy gdy linija pierw ­

sza jest za mocną i więcej miejsca potrzebuje, zbytnie wojsko 
usuwa się i stawia między linijami. Gdyby zaś przeciwnie, 
miejsce to między dw'oma punktami oparcia, było za wielkie, 
wtedy przybiera się brakujące wojsko z drugie'j lin ji, a tam 
zastępuje sie go wziętym z rezerwy. Jeżeli w posuwaniu się 
naprzód, opuszczają się te punkta oparcia, a pozycya nie 
mogąca pierwej pomieścić całej pierwszej linji, rozszerza s ię , 
częśc będąca między linijami, wstępuje w swoje miejsce.

Postępując naprzód, dają się oddziałom  jak już wyżej 
powiedziałem punkta kierunku, czyli dyrekcyi; lecz każdemu 
oddzielny, ażeby się brygady, kolum ny, regimenta nie krzy­
żow ały, ani nie mieszały, i ażeby każden korpus zachował 
odstępy potrzebne, do rozwinięcia się i ustawienia, podług 
nakazanego szyku bojowego.

Teraz zaczynają odchodzić od mniemania, że korzystniej 
jest w bitwie czekac' attaku, kiedym przed pierwszą liniją , albo 
na niej znajdują się wsie; te zajmowano mocno piechotą, 
umacniano na prędce, i upierano .się, przy utrzymaniu ich aż 
do ostateczności; lecz wtedy strata w si, przegranie bitwy za 
sobą pociąga. Nerwind jawnym jest lego dowodem; równie 
pod Ramillies, jak tylko piechota ze wsi wypędzoną została, 
kawalerya działać' m ogła, i bitwa w krotce rozstrzygniętą 
została. Pod Kesselsdorf,gdy .Sasi tam się utrzymać nie mogli, 
to samo m iało miejsce. W  ostatniej wojnie Niderlandzkiej, 
bitwy Hr. Maur.de Saxe, także przez wzięcie wsiów wygrywa­
ne b y ły . Dawniej gdy jeszcze mało d z ia ł, a prawie żadnych 
granatników nie używano, wzięcie wsi zawsze bardzo dużo
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kosŁlowalo 5 lecz leraz cz^ wsie są mui ow aue, cz^ z drzewa 
stawiane, bronienie ich staio się trudniejszein, przy wielkiej 
liczbie używanych dziai; granatami będą zapalane, a kule 
armatnie, znękawszy broniące je wojsko zmuszą do ustąpienia.

Przeto żeby w ruchach nie b y d i żenow anym , więce'j się 
unika wsiów, niż się ich szuka, zwykle zapalają się dla wzbro­
nienia nieprzyjacielowi zajęcia ich. Byw ają jednak przypadki, 
w których potrzeba jest upierać się o zdobycie wsi, gdy poło­
żenie, jej wartość i siię stanowi. Zw yczajnie, wieś albo samą 
artylleryą sforsować wypada, albo też zaniechawszy brania 
je j, obrócić gdzieindziej swoje s iły , zostawiając nieco wojska 
dla wstrzymania znajdującego się tam nieprzyjaciela; a gdy 
reszta armji pobitą zostanie, część ta z trudnością, wydobyć 
się z tamtąd potrafi, i przepadnie nieoddawszy żadnej usługi; 
tak jak się to Francuzom pod Hochstadt w ydarzyło . Często 
wszelkie nadzieje jakieby Jenerał na wsi p o kład ał, niesłużyły- 
by, jak tylko do łatwiejszego bycia pobitym , gdyż armija 
chcąca bronić i utrzymać wieś, którą ma przed frontem, lub 
w pierwszej swej lininji, ruszyć się z miejsca nie jest panią, 
żeby nie utracić tej mniemanej protekeyi, a jak zostanie po­
bitą, wojsko osadzające wieś straconein będzie. Król pruski 
którego system zasadza się na attakowaniu, żadnego umocnie­
nia sztucznego przed frontem swoje'm cierpieć niecbce; z tru­
dnością nawet m ałe przedpierśnia dla straży obozowych robić 
pozwala. Słusznie bardzo on powiada, że nie można się wiele 
dobrego spodziewać z bitwy, której ruchy są czemkolwiek 
zwiayane, i w  której z trudnością przychodzi z błędów nie­
przyjaciela korzystać. Jednakowo są zdarzenia, w których 
trzeba się okopać , szczególniej gdy sic zupełnie odpornie 
działać zamyśla, jak to np. zrobił Król pruski pod Szwejdnitz, 
gdzie przez połączoną austryacko-rossyjską armiją b ył oto­
czony; ale też tara zupełnie on nie m yślał o attakowaniu, 
przymuszony przestawać na tem, że go spokojnie zostawiono. 
W  każdym podobnym zdarzeniu, jazda stawia się za piechotą,
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o lic bvdź może tak, żeby aa ogień ariaaUii wysławioiui me 
b yła . Jeżeli czas pozwoli, wznoszą się przed nią przedpierśnia, 
te jednak nie powinny bydź ciągłe, aby szwadrony bez prze­
szkody wyjść' i działać mogły, gdy się to za stosowne' osądzi. 
Dla tego dosyć jest, żeby fronty tylko zasłonione b y ły , a 
przed odstępami nie powinno bydź przedpierśniów. W  razie 
kiedy jazda stoi za szańcami lub wsią, mocno działami bitą, 
należy także zsiąśc z koni; tym sposobem mniej wtedy cier- 
pie'c' będzie, a nic bardzie'j wojska nie zniechęca, jak gdy bez 
potrzeby widzi się wystawionym na straty.

ROZDZIAŁ XVIII.

o  R Ó W N A N iC  SIE K A W A L E R T I .

Gdy kawalerya w paradzie jest ustawiona,wszyscy officero- 
w ie, przed frontem się znajdują; pierwszy i drugi z prawego, 
(jeżeli równanie jest na prawo  ̂ bior<ą dokładnie punkta 
kieruku i ku tymże oczy, jako też łb y  koni swoich zwracają. 
Trzeci tak się ustawia, aby mu drugi pierwszego zasłaniał, 
następni też .same zachowują, aby tylko pobocznika swego 
z prawej strony widzieć mogli; a przeciwnie, jeżeli równanie 
b yło  na lewo W tedy więc ofticerowie suballerni, dają równa­
nie, i łb y  koni pierwszego szeregu powinny siędotykac zadów 
ich koni. Dowódzca szwadronu, staje o czle'ry kroki przed 
frontem; lecz skoro do wykonania jakiego ruchu, kommeuda 
zostanie dana, wszyscy officerowie odjeżdżają spiesznie z przed 
frontu, i stają po skrzydłach, i z ty łu  szwadronów, wyjąwszy 
dwóch, którzy obok dowódzcy pozostają; co jednak wtedy 
tylko ma miejsce, gdy wielu jest officerów, iuacze'j wszyscy 
stająpo skrzydłach, a jeden szwadron zam yka. Dowódzcy co­
fają̂  konie, jak może bydź najbliżej frontu szwadronów, tak jak 
wprzódy inni officerowie, równanie nadają .̂ Stabsoflicerowie
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kilka kroków na przedzie stojąc, dla lepszego widzenia, co się 
w zdłuż frontu dzieje, między sobą się równają; lecz wyjąwszy 
paradj, n igdy stałego miejsca raiec nie powinni; o czym już 
wyżej m ówiłem . Officerowie znajdują^cy sic po skrzydłach 
szwadronów, oczy na dowódzcę swego zwrócone mają, i uw a­
żają żeby się naprzód nie w ysuw ać, gdyż reszta do nich się 
równa , to ma się rozumieć, jeżeli się znajdują odstępy, inaczej 
wszystko ma oczy zwrócone na skrzydło, do którego równanie 
nakazane b y ło . Przed ostatnią w ojną. Król pruski chciał, 
aby zawsze do śrzodka szwadronu oczy b y ły  zwrócone, co do 
wielkiego Częstokroć nieporządku dawało powód; manewrując 
przeto na rew ijach, do prawego zw ykle się równano. Pytają­
cemu się o to Królowi jednakże odpowiadano, iż równanie do 
środka zawsze się uważa, chociaż tak w rzeczy samej niebyło. 
Trudniej daleko w kawaleryi, niż w piechocie, unikać' p ły ­
wania we froncie, gdyż w piechocie, żołnierze razem nogi do 
góry podnoszą, i razem je również na ziemię stawiają, a od 
koni jeszcze nikt tego nieodważył się wymagać'. Zdarza się że 
korpus kawaleryi ustawiany byw a w czterv, a nawet więcej 
linji, lecz przez to osłabia się kawalerya zamiast wzmocnienia, 
tylko pierwsza i druga linija mogą bydź użyteczne i użyte; 
a jak te pobite zostaną, wprowmdzą i resztę w nieporza^dek, 
któremu zaradzić nie można, bo wszystko tak się z sobą po­
miesza, że zrobi się chaos, którego niepodobna prędko roze­
brać. Mym zdaniem tak się jest silnem z trzydziestu szw'adro- 
nami, w dwie linije ustawionemi, jak z dziewięciudziesiay w 
.sześć linji, a ma się razem ta korzyść, że będąc przełamanym 
można na powrót sic zebrać. Co jest niepodobna stając w kil­
ku liuijach gdy pierwsze dwie zostaną pobite.
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